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Kraków, Niedziela 12 Października 1890. 


Rocznik XLIII. 


„Gmms* wychodzi codziennie wieczór, wyjąwszy niedzieie i dni świąteczne, 


Oddzielne Nra Czasu, o ile zapas starczy, w Krakowie po 10 c., = przezyłką pocztową 12 e. 
We Lwowie po 10 e. do nabycia w Biurze dzienników, ul. Karola hudwika 1. 9. 


Prenumerata wynosi: 


Poesta w państwie aus 
i 


n u 
” do Włoch, Franoyi, Anglii, Belgii, Szwajcaryi, Tureyi 
innych państw, należących do związku pocztowego. . 


Wromumeratę przyjmuje się tylko od i-go do ostatniego dnia w miesiącu. 
Misty z pieniądzmi i przekazy owa r na prenumeratę i ogłoszenia uprasza się nadsyłać franco do 
Adminis i Czasu ty r j 


w Krakowie. 


| poety, roś| "= kwartat|na 1 miesiąc 
98 zir. 7 słr, 8 sir. 
nsa a ea ieo A 


ane nie podlegają opłacie po- 


tracyi cyjne sieo ] 
estowej. Lastów miefrankowamych nie przyjmuje się. Mękopismów nadsyłanych nie swraca się. 


Kraków 11 października. 


Piszą nam z Wiednia: 

Jeżeli p. Crispi był w rozmowie z p. Saint-Córe 
nadskakującym dla Francyi, to okazał się w mo- 
wie, wypowiedzianej we Floencyi, prawdziwym 
względem Niemiec i Austryi dworakiem. Możnaby 
też powiedzieć, że w jego oświadczeniach nad 
Arnem było nieco eau bénite de cour, a wszystko, 
co pod adresem Austryi wystosował, świadczy ra- 
czej o ścisłości stosunków między Niemcami i Au- 
stryą, niż o szczerości włoskiej przyjażni dla na- 
szej monarchii. Niema to, jak z konspiratorą z0- 
stać ministrem, aby umieć dobrać właściwie sil- 
nych wyrazów dla napiętnowania spisków, a może 
niedalekiemi są czasy, w których z równą gro- 
zą, jak p. Crispi o irredentyzmie, niektórzy nasi 
agitatorowie i radykały przemawiać będą o Bie: 
bezpieczeństwie narodowem judzenia włościanina 
przeciw panu i odradzania mu, aby go na posła 
nie wybierał. Niepospolite bądź co bądź zajął 
p. Crispi w ostatnich dniach stanowisko : z jednej 
strony opiekuje się i zasłania Franvyę; z drugiej, 
w razie potrzeby, stworzyć gotów Anustryę, choćby 
na to, aby mieć nadzieję zabrania czegoś na rzecz 
Wł chów, potępiając przecież dzisiejszą irredentę. 

a w powodzi słów syna Neapolu znalazły się 
prawdy prlityczne, to nie ulega wątpliwości, a kie- 
dy p. Crispi zawołał, że nie można doprowadzać 
do ostateczności zassdy narodowości i nią je- 
dynie w stosuakach światowych się kierować, prze- 
mówił jak prawdziwy mąż stanu, lecz nie odwa. 
żył się dotknąć rdzenia rzeczy, nie rozróżnił faktu 
narodowości, który wszędzie i zawsze jest żywo- 
tną prawdą, od polityki aglomeratów, która jest 
jego spaczeniem i fałszem, pod którym ukrywają 
się najniezdrowsze i najpotworniejsze apetyty. 

Potrzeba zawiązania handlowych stosuntów 
z Francyą i wymagania przedwyborcze były bodź 
cem w rozmowie z p. Saint-Córe; zapowiedziane 
bliskie spotkanie prezesa gabiretu włoskiego z kan- 
clerzem niemieckim oddziałało na mowę florencką. 
Ani jedna, ani droga nie zwiększają rękojmi, jakie 
Włochy dać mogą i dają; są one jakby wyrazem 
taj polityki zawsze nieco dwulicowej, na jaką położe- 
nie rzeczy skazuje Włochy, a do której nakłania je 
narodowy charakter. Niekłamanym zapałem od- 
zuaczały się dwa tylko uczucia w mowie p. Cris- 
piego: zastarzała nienawiść do papiestwa i śwież. 
sze od niej uwielbienie dla domu panującego i 
króla, którego mowca jest pierwszym ministrem. 

W Wiedniu wszystko zbladło wobec zapowiedzi 
uregulowania waluty; zeszła na drugi plan nawet 
ugoda czeska; tak dalece interesa i pieniężne 
sprawy górują dziś nad wszystkiem i główne bu- 
dzą zajęcie. Żywią nadzieję, że reforma przepro- 
wadzoną zostanie i obiecują sobie po niej nietylko 
zyski w różnych k'erupkach, ale także moral 
ne i polityczne korzyści, bo postawienia pod 
tym względem .Austryi na stanowisku mocarstw 
potężnych i żywotnych, a opuszczenia towarzystwa 
państw w upadku i rozkładzie. 


Przegląd polityczny. 


: rdzo zajmujące i ważne 
Z Berlina nadeszły bardz p i Ria Abi 


wiadomości o rokowaniach międz, A 
stro Węgier i Niemiec w sprawie ga ally 
nowego traktatu handlowo -© BrEA 
między obu temi państwami. Według zgodnyc 


aanko: Ze wzg 
oznaczono krótki bardzo termin do nadesłania od- 
powiedzi. Przypuszczają również, iż w niedługim 
czasie podobne kwestyonaryusze rozesłane zostaną 
przez rządy obu połów monarchii do tutejszych 
firm i korporacyj rolniczych. 

Sądząc z głosów prasy niemieckiej, przypusz- 

czaćby można, iż myśl zbliżenia ekonomicznego 
do Austro-Węgier zostanie przez większą część 
ladncści sympatycznie przyjęta. Najsilniejszy opór 
napotka ona bezwątpienia w kołach relaików, 
albowiem najważniejsze ustępstwa cłowe na rzecz 
Austro Węgier dotyczyłyby produktów rolnictwa i 
przemysłu rolniczego. Sprawie tej, nader doniosłej 
dla interesów naszego stanu rolniczego, poświę 
cimy wkrótce obszerniejsze fachowe uwagi. 
„ Wspólne konferencye posłów młodo- i 
staroczeskich spełzły tedy na niczem. Pod 
przewodnictwem Riegera odbyło się przedwczoraj 
w Pradze zgromadzenie mężów zaufania stronni 
ctwa staroczeskiego, w którem wzięli udział: Tro 
jan, Mattusz, Skarda, Kwiczała, Zeithammer i 
burmistrz Pragi Scholz. Obradowano głównie nad 
wnioskiem postawionym na wspólnych konferen- 
cyach przez Gregra co do wydania wspólnej o- 
dezwy do narodu czeskiego. Szczególnie uderza- 
no na propozycyę Gregra, aby w odezwie zazna- 
czono, iż punktacye ugodowe są szkodliwe dla 
czeskiego narodu. Wszyscy uczestnicy zgroma- 
dzenia oświadczyli się przeciw wydaniu odezwy 
w duchu Gregra, a o uchwałe tej zostanie klub 
młodoczeski piśmiennie zawiadomiony. Omawiano 
następnie sytuacyę polityczną, a dalsze obrady 
toczyć się mają jeszcze dziś. 

Zjazd Crispiego z Caprivim nie ulega 
już żadnej wątpliwości. Miał on już rychlej na- 
stąpić, odroczono go jednak na czas po odbycia 
bankietu florentyńskiego, aby uniknąć pozoru, ja- 
koby zjazd ten wpłynął na zdania, jakie Crispi 
w mowie swej miał rozwinąć. 

Prasa europejska zajmuje się ciągle żywo mo- 
wą Crispiego. Że mowa ta uczyniła w Paryżu 
niemiłe wrażenie, łatwo pojąć. Z wyjątkiem uzna- 
nia cywilizatorskiej misyi Francyi i zapewnienia, 
że Włochy pragną żyć z nią w zgodzie i pokoju, 
nie zawierała mowa florentyńska nic takiego, coby 
Francuzom szczególną radość sprawić mogło. Mimo 
gorących słów, jakie Crispi poświęcił potrójnemu 
przymierzu, a w szczególności przyjaźni z Austryą, 
większa część pism niemieckich przyjęła dość zi- 
mno jego oświadczenia. Razi je mianowicie, że 


Crispi nie wyraził chęci odnowienia przymierza 


w r. 1892. National Ztg poczytuje mowę Crispie- 
go za bardzo rozsądną i podnosi mianowicie zrę- 


czność, z jaką usprawiedliwiał przystąpienie Włoch 


do potrójnego przymierza. Tylko przez to, mówi 


ona, że się Crispi odwoływał do rozsądku Wło- 
chów, mógł on liczyć na powodzenie, bo dokąd 


zmierzają ich uczucia, o tem wiemy bardzo dobrze. 
W polityce jednak powinien względem stanowiska, 
jakie na czas pewien zająć wypada, rozstrzygać roz: 


relacyj pism. niemieckich zawiadomił rząd nieee | PRD Końcowy ustęp mowy, w której Crispi wy- 


nowienia. A 

We Włoszech wyrażają niektóre dzienniki nie- 
zadowolenie swe z tego, że Crispi nie uczynił ża- 
dnej wzmianki względem czasu, w jakim rząd 
wybory rozpisać zamierzą. Czynią to miano- 
wicie organa te, które pragną przyspieszenia wy- 
borów. Życzenie to żywi także minister sprawie- 
dliwości. Zanardelli miał się już odezwać z tem, 
że się poda do dymisyi, jeśliby Crispi chciał wy- 
bory czyć do wiosny roku przyszłego. 

Nie przestało być krytycznem położenie 
w Portugalii. W chwili ogólnego roznamiętnie- 
nia tylko silny rząd mógłby sytuacyi nadać po- 
myślniejszy obrót. Tymezasem piętrzą się nie- 
ustanne trudności eo do utworzenia gabinetu. Mi- 
syi tej zrzekł się także p. Luciano de Castro, a 
król znowu powierzył ją p. Chrysostomo de Abreu, 
który jednak z góry nie wierzy, iż w dzisiejszych 
stosunkach zdoła tę misyę spełnić. Dziennik Cor- 
reis da Noute twierdzi, że arcyks. Stefan, który 
z austryacką eskadrą przybył do Lizbony, zape- 
wnił króla Don Carlosa, iż mocarstwa związane 
trójprzymierzem przeszkodzą wojennemu konfliktowi 
między Anglią a Portugalią. Po odjeździe austrya- 
ekiej eskadry spodziewanem jest przybycie do 
Lizbony włoskiej i niemieckiej eskadry. 

Carewicz nie przybędzie już do Kon 
stantynopola. Za powód podają urzędownie 
szerzenie się cholery na Wschodzie, z poprzednich 
jednak wskazówek wynika, że brak zastosowania 
się do życzeń Rosyi w sprawie patryarchatu jest 
właściwą przyczyną zmiany programu podróży 
carewicza. Utrzymywano mianowicie, że car mógł- 
by w razie niezałatwienia sprawy patryarchatu, 
stosownie do życzenia Rosyi, uważać odwiędzenie 
stolicy sułtana przez carewicza za rzecz niestoso- 
wną. Nie sprawiło to jednak w kołach dwor- 
skich żadnego wrażenia. ` 

Sprawa patryarchy polega, jak wiadomo, na tem, 
że dygnitarz ten starał się napróżno zapobiedz 
mianowaniu bułgarskich biskupów, a skoro mia- 
nowanie to nastąpiło, podał się do dymisyi. Rosya 
czyniła wtenczas napróżno zabiegi, aby sułtan co- 
faął swe postanowienie. Sułtan nie przyjął dymi- 
ayi patryarchy, który jednak oświadcza, że mógł: 
by tylko pozostać na swem stanowisku w razie 
achylenia biskupstw bułgarskich. 


A AOPEÓE ŁA 


KORESPONDENCYA „CZASU“. 


Petersburg 6 października. 


(E-n.) W orędownika „dworiaństwa* Grażda 
ninie podał znany pisarz p. Korolenko, sam jedno- 
cześnie posiadacz dóbr ziemskich w jednej z gu- 
bernij poładniowo-rosyjskich, nowy i ciekawy pro- 
jekt kolonizacyjno - cywilizacyjny. Rolę takiego 
cywilizacyjnego żywiołu, który rusyfikacyę miał 
posuwać na dalekie kresy caratu, wyznaczono do 
tychczas włościaństwu i czynownietwu. Koloniza- 
cyjną bronią pierwszych miał być pług, asymila- 
cyjną bronią drugich: słowo i działalność urzędni- 
cza przy pomocy całego arsenału zdobyczy rządów 
cywilizowanych. 

Tymczasem w projekcie p. Korolenki zjawia się 
uowy współzawodnik kolonizacyjno-cywilizacyjny 
w postaci szlachty czyli właściwiej „dworiaństwa”. 


RE 
Premumeraćę przyjmują: 


vse mea dg (3 CZASU* w Firakowie i urzędy pocztowe. HMiejscową promumerstę księ- 
garnia S. Krzyżanowskiego, handel Smidowicza w Sukiennicach, biuro dzienników i SE 
szeń Herza przy placu Maryackim l. 9, harde! Bajera przy ulicy Grodzkiej, główna trafika 
róg Rynku i ulicy ów. Jana. — ©Qgłeczenta (i-s:raty) przyjmuje wię sa opłatą od miejsca wierna: 
drobnym drukiem (petit) za pierwszy raz 10 ecnt,, za każdy mastępny po 6 cent. Hiadosiame (ne 
3 stronie) od miejsca wiersza drukiem drobnym po 30 cent. za każdy raz. — ©yłosuemim í pro- 
mumeratę przyjmują: we kwowie Biuro dzienników niiea Karola Ludwika L 9; w 

wyłącznie p. Adam, Rue des Saints-Póres 81, (prenumeratę p. W. Raczkowski, Conrbevoi pod 

Rue du Chemin de fer 44); w Wiedmiw pp. Hassonstein & Vogler (także w Hamburgu, Frankfureie 
n. M., Berlinie, Lipsku, 747 i Wrocławiu), A. Oppelik, R. Mosss (także w Berlinie, Hamburgu, Mo 
nachium i Norymberdze), H. Schalek, M. Dukes, J. Danneberg, (tylko prenumeratę pp. H. Goldschmit 
50), w Wrankfursie m. M. ©. L. Darbe 5 C. W Warssawie przyjmują ogłoszenia pp 

Reichman i Frendięr, |iu'o ogłoszeń przy ul. Senato: j. 


P. Korolenko proponuje przesiedlenie i świsiędkógie | darcie należały do lorda-majora,. aldermanów i 
szlachty rosyjskiej z Earopy do Azyi, gdzie pust-| szeryfów. Można przewidzieć, że w jej rękn co- 
kami stoją miliardy morgów gruntu. Oczywiście|raz więcej skupi się administracya olbrzymiego 
przesiedleni otrzymaliby w uposażeniu odpowiednią | grodu nad Tamizą. Jeżeli Rada municypalna za- 
ilość gruntu, przyczem swoją drogą musieliby im | miast rwać się do atrybu?yj, do których nie jest 
towarzyszyć włościanie, bo inaczej byłby brak rąk | uprawnioną, potrafi pozostać w swej właściwej 
roboczych. Tym ostatnim dodatkiem nie różni się |sferze, będzie mogła zrobić wiele dobrego, szeze- 
projekt ten od dotychczasowych, ale w głównych | gólniej w dziedzinie szkolnictwa , robót publicznych 
podstawach swoich jest on odmienny od nich oji zdrowotności. 
tyle, iż gdy w tamtych głównym żywiołem pio-| Pod tym ostatnim względem Londyn nie po- 
nierskim byli włościanie i własność drobna, tu|trzebuje się już obecnie uskarżać. Jest on miastem 
szlachta i własność dworska. zdrowem, dzięki olbrzymim praccm. przedsięwzię- 
Cel kolonizacyi — szerzenie kultury w Azyi. |tym w tym celu. Wogóle śmiertelność po miastach 
Tym celem i tą osnową zyskuje on więcej w so- | angielskich jest mniejsza niż we Francyi. Podczas 
bie prawdy loicznej i życiowej, niż wszystkie da | kiedy we Francyi umiera 7 osób na tysiąc, w An- 
wniejsze środki, bo jużci każdy przyznać musi, |glii umiera ich tylko 6. Podezas kiedy we fran- 
że taki dworjanin jest wykształceńszym od mu-|cusk'ch miastach umiera 60 osób na 1000, w Man- 
żyka. Ciekawszemi są o wiele motywa projektu, | chesterze umiera ich tylko 26, a w Londynie 31 6. 
zdradzające zarazem szczerość projektodawcy. Trzeba jeszcze wziąść na uwagę, że największa 
Z europejskich gubernij Rosyi dlatego szlachcie | śmiertelność panuje pomiędzy nowonarodzonemi 
trzeba ułatwić przeniesienie się do Azyi, bo jej| dziećmi, a skoroich we Francyi jest mniej aniżeli 
majątki w Europie są zamałe, nie wystarczają do | w Anglii, więc stawia to zdrowotuość Anglii jeszcze 
życia, a następnie dlatego, że wskutek owej nie- | w korzystniejszem świetle. 
dostateczności środków do życia slachta rosyjska | Ta zmniejszająca się śmiertelność, przedłużenie 
przedzierżga się w żywioł nielojalay (niebłagona- | przeciętne wieku średniego, przypisywane jest 
dieżnyj) w znaczeniu politycznem. przez statystów angielskich rozmaitym okoliezno- 
W prasie wywołał projekt Korolenki dyskusyę | ściom. W pierwszym rzędzie zdrowot 10$% wielkich 
żywą, ale punktem jej wyjścia nie są przedmio-| miast zależy od wybornej kanalizacyi, drenowa- 
towe, ekonomiczne, społeczne, lub wreszcie poli-| nia, od obfitego zaopatrywania w świeżą wodę 
tyczne względy, lecz interesa koteryjne i osobiste. | źródlaną, od wielkiej ilości drzew, parków io- 
Jedne dzienniki mienią się być patronami szlacht”,| grodów. Dalej staje owe półtora dnia odpoczynku 
a inne włościaństwa i urzędaików. Graźdanin|co tydzień — połowa soboty i cała niedziela — 
występuje w obronie szlachty, zaś /Vowoje Wremia | ułatwione komunikacye z przedmieściami i gry fi- 
kruszy kopię na rzecz włościan i czynowników. | zyczne, którym się Judność wszystkich warstw 8po- 
Ostatni organ twierdzi, iż szlachta rosyjska nie |łecznych oddaje. `‘Jakoniec jako nader ważny czyn- 
może się uskarżać na niedostateczność posiadanej |uik cgólaego zdrowia uważać należy obfite jadło 
roli, aby awanturować się w Avyi; ma ona|i dobre, jakie dla coraz szerszych kół stoje się 
roli poddostatkiem, ale ucieka od ciężkiej przy |uiezbędnem. Pod tym ostatnim względem dobro- 
niej pracy do miasta, aby łatwym sposobem zdo- |hyt angielski nczynił olbrzymie postępy i gdy się 
bywać pensye i synekury i konkurencyę wyrzą | porówna sposób życia warstw ludowych, zarobku- 
dzać urzędnikom. Co innego włościanie: ci są ma |jących w Anglii i na stałym lądzie, jest s'ę zu- 
łorolni a pracowici; opieka im się należy. W do-| pełnie w dwóch odrębnych światach. Niema wąt- 
daniu zaś szlachcie osadników z włościan widzi | oienia, że połączenie tych rozmaitych czynników 
N. Wremia dążność do przywrócenia pańszczy- | przyczynia się wielce do takich rezultatów hbygieni- 
zny. Wielce charakterystyczną staje się tu od nie-|cznych, że w ostatnich trzech tygodniach śmier- 
jakiego czasu ta kwestya szlachecka w Rosyi |telność Londynu spadła stopniowo do 196, do 
podnoszona z różnych stanowisk ' najwyższych | 16.6 i nakoniec do 162 na tysiąc. | 
i najniższych. Nurtuje ona społeczeństwo, które| Rodzina królewska ciągle w szkockim zamku 
szuka jakichś dróg życia, ale prasa peryodyczna | Balmoral, ale wkrótce królowa przeniesie się do 
nie chce, czy nie umie pochwycić tej sprawy | Windsoru, potem do Osborae, następnie uda się 
i właściwe drogi wskazać. Zgodna nad podziw |aa południe. Tylko niemiły jej Londyn zawsze 
w ujadaniu n. p. na Polaków i jątrzeniu ran mię-| bywa pomijany. 
dzynarodowych (z wyjątkiem dwóch ezy trzech| Przed wyjazdem z Balmoralu otrzyma tam je- 
organów), tu zdobyć się nie może na myśl|szcze odwiedziny królowej Elżbiety Ramuńskiej. 
i pracę dodatnią, organiczną i zdrową dla własne. | Z wyjątkiem krótkiej wycieczki do Irlandyi, kró- 
go społeczeństwa, które bodaj czy tej prasy niejlowa Rumuńska bawi ciągle w księstwie Walii. 
wyprzedziło. Malownicza ta kraina, pełna tradycyonalnych, cie- 
kawych zwyczajów, poetycznych legend, ze sto- 
warzyszeniami bardów, przypada, jak żadna inna, 
do osobistego zamiłowania monarchini. Przyjmo- 
City londyńska wybrała nowego lorda-majora |wana jest tam z zapałem a jej prostota, jej dar 
na rok przyszły. Jest nim p. Savory, należący do | poetycki i jej sympatya, jaką okazuje dla dzieci, 
korporacyi złotników. Był on aldermanem i wy-|dla poetów, zjednały jej tam w ciągu kilku ty- 
bór ten był przewidzianym dlatego, że jest on po |godni nadzwyczajną popularność i istotnie fana- 
siadaczem wielkiej fortuny, a trzeba jej do spra- |tycznych wielbicieli. l 
wowania tego urzędu, którego tradycyonalną na:| Wieść się była rozbiegła, że istaiee projekt 
grodą jest podniesienie do szlachectwa. Warto to | małżeństwa pomiędzy następcą tronu rumuńskiego 
kilkunastu tysięcy szterlingów, które ta godność |a drugą córką księcia Walii, księżniczką Wikto- 
kosztuje. A godność sama więcej staje się tylko |ryą, i sądzono, że królowa przybyła tutaj w swaty. 
nominalną i czystą formalnością. Stare przywileje | Ponieważ jednak jednocześnie mówią.o innem mał- 
i samodzielność City londyńskiej nie dają się po |żeństwie księcia Ferdynanda Rumuńskiego, zatem 
godzić z demokratycznym nastrojem, który i do|uważać należy tutejsze wieści jako nadzr wąt- 
angielskiego społecznego organizmu przenika co | pliwe. 
raz widoczniej. Rada prowincyonalna londyńskiego 
hrabstwa odziedziczyła już wiele atrybucyj, które 
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(„Szary proch* przez Maryę Rodziewiczównę. Lwów. 
Nakładem Dziennika Polskiego. 1890 r.) 
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Wrósiła się przecież do pierwszej swej nma- 
niery* autorka sympatycznego Dewajtisa. Z praw- 
dziwą radością odnajdujemy znowu dawną gorą- 
cość ucznć, wraz z właściwą pannie Rodziewiczó: 
wnie serdeczną wiernością R. opisywaniu życia 
wiejskiego ludu na dalekiej Z mudzi. Chwałaż Pa: 
nu Bogu, że się ta zbłąkana owieczka polskim 
czytelnikom wróciła, boć „zbłąkana* była, pisząc 
takie r. p. powieści jak Kwiat Lotosu lub Błękitni, 
że z braku miejsca te dwa tylko zacytujemy. Wi- 
tajmyż ją cełem sercem, by wiedziała, że Co 
prawdziwą ma wartość, to i prawdziwie u nas 
ocenionem bywa. Oto streszczenie fabuły powyżej 
wymienionej książki. 5 

Z kilkomiesięcznej burzliwej powróciwszy że- 
glugi, kapitan Lorenz, faworyt kupca Matschke 
i tegoż posażnej i ładnej jedynaczki, zanim z ra- 
dosnem zadziwieniem przyjmie ofiarowany mu za- 
szczyt zostania wspólnikiem i zięciem swego pryn- 
cypała, uczciwie temnż wyznaje, „że nie jest ani 
Niemcem, ani lutrem.* O Herr Je! nicht etwa 
Franzose? z pod samego serca wyrywa Bię stare- 
mu Szwabowi. Nie; jest synem prostego żmudz. 
kiego chłopa i nazywa się Wawrzyniec Karewis. 
Dwanaścioro było ich w chacie; jemu wypadło 
boso, W mędznem ubraniu pójść w Świat za chle- 
bem. Doszedłszy do Kłajpedy, pracował tam lat 
piętnaście jako posługacz, majtek, sternik, kapi- 
tana pomocnik, wreszcie jako sam kapitan statku 
pana Matschke. Odkrywając niskie swe pochodze- 
nie, sądził, że odrazu rozwieje zamiary kupca; 
lecz tenże wierność, zdolność i energię tyloletniego 
sługi cenić umiejąc, danego słowa nie cofa, i u- 
radowany Lorenz, otrzymawszy dwutygodniowy 
urlop, by „swoich* zobaczyć i legitymacyjne pa- 
piery z parafii przywieźć, jako narzeczony panny 
Grety, do Żmudzi się puszcza. "Tęsknota do „oj- 
ców“ i ziemi rodzinnej dużo mniej nim w podróży 
tej powoduje, niż chęć, aby bosonogiego ongi pą- 


stucha „Swoi* ujrzeli obecnie w cienkiej odzieży, 
przy złotym zegarku bogacza, z pierwszą dzie- 
dziczką w Szczecinie zaręczonego. Zawiezie im 
dary ; będą mu świetnego losu zazdrościć ; poprosi 
„ojeów* o błogosławieństwo i do Szczecina na 
resztę życia powróci. 

Już jest na Źmudzkiej ziemi, już na wzgórku 
świeci kościółek z polnych kamieni; bieleją dro- 
żyny „wrówczą pracą wydeptane,* wreszcie zda- 
leka poznaje chatę rodzinną. Z chaty tej, wszy- 
stko co żyło poszło do siana; pozostał sam tylko 
ojciec, stary Jan, kołodziej. Z bryki pocztowej 
wyskoczy wszy, Lorenz fartę otwiera i na dziedzi- 
niec wchodzi. „Stanęli naprzeciw siebie i sekundę 
patrzali w oczy. Wpadłe źrenice chłopa rozsze- 
rzały się zmięszanem uczuciem trwogi, niepewno- 
ści i uszczęśliwienia. A wtem przybysz kapelusz 
i laskę o ziemię cisnął, i porywając go za szyję, 
zdławionym głosem wyjąkał: Tewe (ojcze). Ko- 
łodziej ramiona roztworzył. Zdało mu się, że u- 
marł i umarłych wita. „Wawer! Wawer! synku 
mój! synku!* Jakieżto pełne prawdziwego uczucia, 
choć małomowne powitanie! Wieczorem, po weso- 
łej uczcie, obdarowane a zaciekawione rodzeństwo, 
obsiada Wawra; jeden tylko ojciec, w dalekim 
kącie izby ponuro milczy. Mija tydzień; Wawer 
wciąż o wyjeżdzie mówiąc, nie przestaje rodzeń- 
stwa powtarzać, „że mieszkają jak na świecie i 
bydło nie mieszka; że ledwie chleb wypracują, a 
na starcść deski na trumnę; że każdy z nich przy 
dobrej woli i pracowitości, mógłby się jak on ma- 
jątka dorobić.“ Bracia słuchają, podziwiają — 
może i niejeden w duszy zazdrości — lecz ziemię 
rodzinną, chatę ojców porzucić, tego nikt zrobić 
nie zechce, chyba jeden Krystof, człowiek mściwy 
i zły, o którym Wawer z pewnem zadowoleniem 
mówi: „Choć jeden malkontent!* Po tygodniu, 
stary kołodziej, Z ciężką w sercu troską, udaje 
się do plebana. Opowiada mu o powrocie Wawra; 
jaki on to piękny, mądry, silny, a bogaty, że aż 
strach. Ale cóż z tego? Krótka była ojcowska 
uciecha; Wawer z obyczajów miejscowych się wy- 
śmiewa; z braćmi na zagon nie chodzi; mowę ro 
dzinną kaleczy; mszy Św. przystojnie nie wysłu- 
cha; dziewczętom grzeszne żarty prawi; o wła- 
snych tryumfach ciągle opowiada, a gdy go się, 
on, ojciec zapytał, jakiego myśli chwycić się rze- 


miosła, odrzekł, że on chłopem już być nie po- 
trafi. „Dopierom zrozumiał — kończy skargę swą 
stary — że to nie mój chłopak,:ale Szwab plu- 
gawy w nim siedzi. A cóż dopiero, gdy mi wy- 
znał, że wraca do Szczecina, bo się żeni. Z Niem- 
kinią? pytam, trzęsąc się ze złości. — A jażci! — 
odpowiada spokojnie. — Z luterką? — A jażci!* — 
I mówiąc to, stary Jan rozpaczliwie załamywał 
ręce. Zaczyna ma wówczas łagodnie ksiądz tłó 
maczyć, że tego, bądź co bądź rozumnego i tęgiego 
syna, ani gniewem, ani skargą, ani rozpaczą, ale 
jedynie serdeczną miłością przy sobie zatrzymać 
zdoła. Bóg resztę zrobi. i 

I Bóg robi resztę, przeróżnemi prowadząc Wa- 
wra drogami: to wdzięcznością dla ojca za oka- 
zywaną mu nagle serdeczność; to budzącą się mi 
łością dla Rozalki, dumnej, pięknej, pełnej poświę- 
cenia dziewczyny; to przyjaźnią dla wiejskiego 
rzeźbiarza Rafiaa, którego duszę do najwyższej 
duchowej doskonałości doprowadza nieszczęście, ka- 
lectwo i samotność; to wreszcie, wzrastającą zwol- 
na, jak fale oceanu i zwolna całe jestestwo jego 
ogarniającą miłością dla tej ziemi,. dla tej chaty, 
dla tej gleby, zlanej potem tylu Karewisów, do 
których i om przecież należy. Z tygodnia na ty- 
dzień wyjazd odkłada, raz pod pozorem, że grunt 
dla ojca kupił, to znów że folwark budować musi 
i rzemieślników pilaować; sam zaś, do wszelkiej 
pracy i zdolny i wprawny, : więcej od wszystkich 
robi, upajając się własną siłą. I tak bezwiednie, 
tworzy się między nim a mieszkańcami Karewi- 
szek rodzaj wzajemnej zamiany: Wawer z przy- 
wiezionej ze sobą cywilizacyi udziela im co. po- 
trzeba, aby dobrobyt wsi powiększyć, bez naru- 
szenia obyczajów i tradycyj narodowych; oni, 
szczerem dla niego uznaniem, rozżarzając w nim 
wspomnienia dziecinne, oraz w głębi duszy gdzieś 
tkwące zamiłowanie do żmudzkiego gruntu, do 
„szarego prochu“. Z niezrównanym wdziękiem 
opisane jest żniwo w Karewiszkach, i z żalem 
przychodzi nie módz ślicznego obrazu tego podać 
tu im extenso.: Przez braci naigrawany, jakoby już 
kosy chwycić nie umiał, Wawer, z budzącą się 
w nim energią wiejskiego parobka, wnet żniwia- 
rzom dowiedzie, że on wie, co jest praca. Rzuca 
jąc snopy, jak piórka w powietrze, mówi do towa- 
rzyszy: „Hodowały mię takie burze, co gwałtem 


do zguby ciągną; pieściły mnie po grzbiecie smo | będą, lecz żadnego nie wyciągną z niego zezna- 
lone powrvzy; gładziły mi ręce liny śliskie, po|aia; Rozalka tymczasem powierzone sobie ważne 
których aż het! pod niebo szła droga. Z hodowa | papiery przed czujnem okiem policyi ukryje. 
nia takiego żaden z was-by nie wrócił, a chorób] Powołany do więzienia przez Szwedąsa, Wawer 
i biedy, co mnie żarły, to i we snach nie dozna |odbiera z rąk jego następstwo po nim w świętej 
cie...* Prawdziwa jędrność i siła tkwią w tym|sprawie i błogosławieństwo na drogę męczeństwa, 
ustępie. Odtąd nowa dusza w niego wstępuje, gorąca du- 
Nieco później, wszczyna się nagle pożar we wsi.jęza na prześladowanie o każdej porze narażonego 
Oburzory głupotą ludu niechcącego „niebieskiego | Żmudzina. Do Szczecina nie powraca; „Niemkini* 
ognia* gasić, Wawer z siekierą w ręku na palący | brylantowy pierścień odsyła; żeni się z piękną, a 
się dach wskakuje; gorejące snopki, żużle chwyta, | niemniej od niego mężną Rozalką i osiądają przy 
o ziemię je ciska i zawstydzonych jego przykła-|ojeu, na gruncie, w folwarku, kosztem piętnasto- 
dem ludzi doprowadza wreszcie, że wbrew miej |letniej jego pracy nabytych; kto przechodząc spoj- 
scowym zabobonom wiadra z wodą noszą. Ale nie|rzy na tego pięknego parobka, w tradycyjnej si- 
na tem koniec. Przyjdzie jeszcze Wawrowi inny,|nej sukmanie o stu fałdach, szerokim rzemieniem 
stokroć silniejszy pokonać żmudzki zaoobon. Kto-|ściśniętej, ten w nim z pewnością nie odgadnie 
by trzeciego dnia nowiu poszedł na Pilkalnis o| kapitana Lorenza. 
północy, temuby upiór kark skręcił, jak to nieda-| Doprawdy, tak do dna duszy przemawia piękna 
wno uczynił z szewcem Grejcziusem, którego wro -|tą powieść, o wiernym kolorycie, pełna poezyi 
wie znaleziono bez duszy. Bajka ta ma w Kare-|i ciepła, wtajemniczająca czytelnika w życie ludu 
wiszkach moc dogmatu. Rozciekawiony a śmiały | żmudzkiego, tak dokładnie autorce znanego. Śza- 
marynarz, chcąc się przekonać, jak wygląda „a-|ry Proch jest pod niejednym względem lepszy od 
piór, co ludziom karki kręci,* zakrada się cicha | Dewajtisa; nie w tem dziwnego, bo zmysł propor- 
czem gęstemi zaroślami aż na szczyt pagórka, cyi, w Dewajtisie nieraz chromający, rozwija się 
zkąd go szmer ludzkiego dochodzi głosu. Podsła-|z wiekiem dopiero, a sztuki rozmiarów uczy nas 
chuje rozmowy... i wraca do domu z ciężką tro-|doświadczenie życia i ludzi. Na jedną wszakże — 
ską w duszy. Z upiorem się wprawdzie nie spot-|ujemną a ważną — rzecz, uwagę czytelnika win- 
kał, ale słyszał, jak stary gospodarz z Karewi-|uiśmy i tutaj zwrócić. Otóż, niektóre zasady mo- 
szek, Szwedas, półgłosem dawał rozkazy, których |ralności społecznej ciągle nieco utykają u autorki, 
spełnienie groziło śmiercią, a co najmniej Sybe-|i zda się, że nie żyje ona w zupełnej zgodzie 
ryą; rozkazów zaś tych udzielał komu? pięknej |z przepisami najprostszej etyki, skoro n. p. niemal 
Rozalce i piętnastoletniemu Marcinkowi, aajmłod-|w poczet Świętych Pańskich stawia starego Szwe- 
szemu brata Wawra. Odkrycie spiska nowem bę-|dasa, pomimo, że na jego samieuiu cięży śmierć 
dzie odtąd ogniwem łańcucha, coraz silniej przy-|szewca na Pilkalnisie, wprawdzie „zdrajcy“, ale 
kuwającego dawnego marynarza do ziemi ojczy-|zawsze bl źniego. Taksamo, niegodny uczciwego 
stej. Na nieszczęście, po drugiej stronie złowie-|ezłowieka jest pomysł Wawra, gdy Krystotowi — 
szczego pagórka podsłuchiwał tajemniczej rozmo- | będącemu denuncyatorem i łotrem — ndziela nie- 
wy drugi też jeszcze świadek, ów Krystof, o któ-|tylko pieniędzy na drogę, ale paszport kapitana 
rym Wawer z upodobaniem był wyrzekł, że to| Lorenza, czem naraża ludzi na nieznane niebez- 
choć jeden malkontent!* Tak, „malkontent,* bo|pieczeństwo. Gdyby autorka choć w nawiasie do- 
pracą pogardzał, bo ziemi ojczystej nie kochał, |dała była, że się Krystof zobowiązał jedynie 
bo. POSZA „OE ae egr a s gonci „Niemcom“ dokuczać, rznciłoby się lekką na ten 
iźniego go gryzło. adzi zatem przed władzą | usterek zasłonę; ale nie uczyniła tego. 
i Szwedasa za to, że mu córki swej odmówił, i| wielka. z wia Mego. SA 
Marcinka przez zazdrość, że chłopak ma tyle 
w duszy szlachetności yo cj Starca wy- 
wiozą na Sybir; Marci do krwi rózgami sięe 
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' ks. Bismarcka, ten powinien przypomnieć sobie 


. pozycyi, syn mój do nich się przyłączył. Pan tək- 


2 CZAS s Niedzieli 12 Października 1890. 


dzy reprezentantami dóbr rycerskich i miast wielką 
wrzawę i walkę. Bismarck oświadczył królowi: 
„Nie chodzi teraz o to, czy na sejmach mają mieć 
przewagę junkrzy, czy reprezentanci miast, ale czy 
w Prusach ma rządzić korona, czy większość Izby 
sejmowej. Gdy ta kwestya będzie rozstrzygnięta, 
to reszta się znajdzie. Jeżeli Wasza Królewska 
Mość ma do mnie zaufanie, to gotów jestem ob 
jąć rządy, ale bez programu. W położeniu tak tru- 
dnem program pisany jest obowiązującym dla 
Waszej Król. Mości, jak niemniej i dla mnie i 
w danym razie stać się możę bardzo uciążliwym. 
Chodzi przedewszystkiem o załatwienie głównej 
sprawy.“ 

Po niejakiem wahania król się zgodził. Znaj 
dowali się obaj na moście prowadzącym przez 
mały rów w parku, król począł drzeć program i 
pa kawałki na ziemię. Bismarck podniósł je 
1 rzeKi: 

„Czy Wasza Król. Mość nie zechce raczej kar- 
tek tych powierzyć ogniowi? Tutaj mćgłby je kto 
przecież podnieść, a każdy tutaj zna pismo Wa- 
szej Królewskiej Mości“ Król schował program 
do kieszeni, omówił wespół z Bismarckiem konie- 
czne w takich razach formalności, i oświadczył 
mu jeszcze, że do księcia Hohenzollern, który 
wówczas formalnie był prezesem ministrów. sam 
własnoręcznie napisze. Przed rozmową z Bismar- 
ckiem król był cały pognębiony i postać jego po 
chyloaa, po rozmowie fizycznie i umysłowo czuł 
się pokrzepionym. 

Powyższe rewelacye autor kcńczy twierdzeniem 
że w kołach, w których te f:kta są znane, wie 
dzą też ogólnie, jak ścisłym był węzeł, który z po- 
wodów powyższych łączył cesarza z pierwszym 
jego doradzcą, a choć w ciągu 26 letniej wspól 
nej ich działalności nie obyło się też czasem bez 
różnicy zdań pomiędzy nimi, to jednak nigdy one 
nie doszły do takich rozmiarów, któreby ich mo 
gły rozłączyć. 


AEK, 
od dziada ofiarodawcy ś. p. br. Kazimierza Biber- 
sztein - Błońskiego; przesłane zostały na ręce dyrektora 
p. Władysława Żeleńskiego. 

— W sprawie gruntów pod budowę klinik uni- 
wersyteckich. Jak wiadomo, Senat Akadem'cki odniósł 
się przed niedawnym czasem do gminy miasta Kra- 
kowa z umotywowaną prośbą o odstąpienie cręści 
ogrodu Aneielskiego pod budowę klinik uniwersyte- 
ckich. Rada miejska odmówiła odstąpienia żądarej 
części ogrodu, natomiast na wniosek p. wiceprezy- 
denta Friedleina cówiadczyła gotowość odstąpienia 
placu Aryańskiego pod rzeczoną budowę, Gdy wła- 
dze Uniwersyteckie otrzymały odpowiedź gminy, roz- 
poczęły ją badsć przedewstystkiem pod tym waglę- 
dem, czy grunt ów i otoczenie odpowiadają celom 
lekarskim i naukowym, połączonym z istnieniem kli- 
nik. Ostatecznie Senat Akademicki rozbierał sprawę 
na ostatniem swem posiedzeniu i uchwalił, ża władze 
Akadem'ekie weszłyby chętnie w rokowania z gminą, 
jżeli ona byłaby gotową plac ten bezpłatn'e odstą. 
p'ć. Tak więc sprawa przyjdzie ponownie przed Radę 
miejska. ` 

— Przy szpitalu św. Łazarza w Krakowie zamie- 
rzoną jest, jak wiadomo, budowa skrzydła dla od- 
działu chirurgicznego. Kraj ofiarował rządowi przed 
10 laty pod budowę klinik pewną część grantu. Gdy 
przez lat 10 budowa klinik nie przyszła do skutku, 
Wydsi:ł krajowy mógł sądzić, że grunt nie jest ro. 
trzebnym i zażądał zwrotu takowego pod budowę wła. 
śnie rzeczonego skrzydła chirurgicznego. Sprawa tą o- 
parła s'ę o Senat akademicki, a tak Wydział le*ar- 
ski, jak Sen:t, oświadcsyły się przeciw zwrotowi tak 
części, jak ozłości tych gruntów. 

— Przedstawienie amatorskie odbędzie się jutro 
w lokalu Stowarzyszenia młodzieży rękodzielniczej pod 
opieką św. Józefa. 

— Dar. Najj. Pan udzielił z prywatnej swej azka- 
tuły gminie Załuczs, w powiecie borasczowskim, na 
bud>wę szkoły zapomogi w kwocie 50 zir. 

— Posady pocztmistrzów nadała Dyrekcya poczt 
i telegrafów: w Kolędzianach Janowi Dalewskiemu, 
w Kałuszu Gustawowi Fischerowi, w Krośnie Wil- 
helmowi Haarowi, w Miejscu Wincentemu Kwiatkow- 
skiemu, w Trembowli posłowi Drowi Julianowi Olpiń- 


i zbrodni przeciwko istniejącej społeczności ludz- 
kiej, to z drugiej strony uznaje i ogłasza obowią- 
zek, aby tak zwierzchność od Boga postanowiona, 
jakoteż wszyscy na swem stanowisku szanowali 
prawo ludzkie swych poddanych i bliźnich — 
i z rzetelną powagą wszelkiemi siłami o to się 
starali, aby łącząc sprawiedliwość i miłość, którą 
chrześciaństwo naucza i popiera, usuwać lub wedle 
możności zmniejszać społeczną niedolę. 

Nie wchodząc w to, w jaki sposób ta niedola 
rowstała, czy to przez historyczny rozwój eko- 
nomicznego życia i eywilizacyi — czy też z winy 
ludzkiej, czy wreszcie przez n'eprzepartą istotę 
stosunków — nie wolno jednakże zachować się 
wobec ni*j obojętnie i bezczynnie — ponieważ 
niedola ta nie pozwala widocznie ludom dojść do 
wewnętrznego pokoju. 

Nie jesteśmy do tego powołani, aby tutaj bli- 
żej rozbierać, jakiemi środkami i drogami w tej 
mierze zwierzchność i jei poddeni rozporządzają. 
Lecz ua to wszyscy zgadzają się, którzy w świe- 
tle prawdy chrześciańskiej na tę sprawę patrzą, 
że dopóki podziemne i jawne knowania ladzi nie- 
wiary i przewrotu, popierające odstępstwo od chrze 
ściaństwa i społecznego porządku chrześciańskiego, 
nie będą powstrzymane, będą one tworzyły głó- 
wne źródło społecznych niedomagań naszego cza- 
su. — Daremną będzie praca, celem zapobieżenia 
rozszerzenia tych niedomagań podjęta, jeżeli ró 
wnocześnie chrześciańską religią, która na mocy 
konstytucyi powinna służyć za podstawę nauk 
w publicznych zakłedach, ku zgorszeniu luda wier- 
nego, bądź jawnie, bądź skrycie wolno zaczepiać, 
podejrzywać lnb przekręcać ; jeżeli nawet Bóstwu 
Jezusa Chrystusa, na którem całe chrześciaństwo 
się opiera, można publicznie i bezkarnie przeczyć 
i z katedr profasorskich wygłaszać systamata, — 
które mimo swej bardzo wątpliwej wartości nau- 
kowej stawają w przeciwieństwie do nauki chrze- 
ściańskiej i wiarę w młodzieży podkopują; jeżeli 
co więcej te zasady, od których byt państw za- 
wisł, tj. jeżeli nawet prawdy o istnieniu Boga, o 
nieśmiertelności duszy, o Opatrzności Boskiej, o 
świętości i sprawiedliwości Bożej, o wiecznej od- 


skiem Hilaremu Hołubowiezowi, a w gimnazyum 
św. Jacka w Krakowie Michałowi Lityńskiemu, 
naukę języka fancuskiego w tem gimnazyum 
Pawłowi Rongier; w końcu naukę języka rnskie- 
go, jako przedmiotu nadobowiązkowego w gimna- 
zyum w Brodach Piotrowi Skobielskiemu; pozwo- 
lić na zaprowadzenie nauki rysunków geometry- 
cznych jako przedmiotu nadobowiązkowego w kla- 
sach wyższych gimnazyum kołomyjskiego; zali 
czyć dziełko pod tytułem: Wzory pisma niemie- 
ckiego przez Wilhelma Kazimierza Nowickiego 
w poczet dozwolonych środków naukowych, tu 
dzież gramatykę języka greckiego, ułożoną przez 
Dra Ludwika Ćwiklińskiego w poczet książek 
dozwolonych do użytku szkolnego; zatwierdzić 
w zawodzie nauczycielskim Mikołaja Baczyńskiego 
nauczyciela gimnazyum w Brzeżanach i Zdzisława 
Fialke nauczyciela gimnazyum w Brodach. 


Deputacya ruska u Marszałka. 


Nowego Marszałka krajowego, ks. Eustachego 
Sanguszkę, witali osobno dnia 10 października 
posłowie ruscy: Dr Sawczak i prof. Romańczuk. 
Prof. Romańczuk w swej przemowie w języku 
ruskim, oświadczył, iż Rusini przyjęli sympatycznie 
nominacyę nowego Marszałka, opierając się na tra- 
dycyi rodzinnej ks. Sanguszków, na znanej ży- 
czliwości dla Rusinów jego ojca, a wreszcie na 
osobistych przymictach pana Marszałka: bezstron- 
mości i sprawiedliwości. Mowca* wyraził nadzieję, 
że jego współziomkowie znajdą w p. Marszałku 
przyjaciela i protektora. Dotykając w swem prze- 
mówieniu spraw krajowych, oświadczył p. Romsń 
czuk, iż Rusini pragną ze wszystkimi obywatela- 
mi pracować wspólnie dla dobra kraju, podpo- 
rządkowując interesa cząstkowe interesom ogól- 
nym, a bacząc na dobro i interes części składo- 
wych, będą mieli zarazem na względzie dobro 
i wzmocnienie całości. Na tej podstawie oczekują 
Rusini "uznania swych praw i zaspokojenia swych 
potrzeb. 

P. Marszałek — według Diła — odpowiadając 
na przemówienie posłów ruskich po polsku, tłó- 
maczył się brakiem dokładnej znajomości języka 
ruskiego; jednakże zarazem zapewniał ich o sym- 
patyi dla języka ruskiego, powołując się na tę 
okoliczność, iż jakkolwiek mową jego macierzystą 
jest język polski, to jednak ojcowie jego używali 
mowy ruskiej. Dziękując zu powitanie i wyrażone 
o nim opinie, wspomniał p. Marszałek, iż zawsze 
będzie się powodował ścisłą bezatronnością wzglę- 
dem wszystkich, a to nietylko w Sejmie, — ale 
i w Wydziale krajowym będzie równą miarą mie- 
rzył wszystkie sprawy, a więc i osobiste, nie ro- 
biąc żadnej różnicy. Co się tyczy spraw i potrzeb 
ruski'h, to zwrócił uwagę na to, iż załatwienie 
ich zależy od Sejmu, a ze swej strony zapewniał 
o przychylności. 


Sprawy miejskie. 


Opłaty spadkowe i dodatki do należytości skar- 
bowych od przeniesienia własności w m. Lwowie. 


Lwów 10 października. 


Na wczorajszem posiedzeniu Rady miejskiej 
wniósł radny Dr Byk sprawę zaprowadzenia 
opłat spadkowych i dodatków do należytości skar- 
bowych od przeniesienia własności w mieście Liwo- 
wie, na rzecz miejscowych ubogich. Referent wy- 
pracował projekt ustawy odnośnej i wniósł, ażeby 
Rada uprosiła jednego z posłów miasta, iżby pro 
jekt ten wniósł do Sejmu, a nadto, ażeby osobna 
deputacya z grona Rady, z p. prezydentem na 
czele poczyniła u ks. Marszałka kraj. stosowne kroki, 
iżby ustawa odnośna jeszcze w bieżącej sesyi gej- 
mowej uchwaloną została. Zasadnicze postanowie- 
nia projektu opiewają: 3 

$ 1. Gminie m. Lwowa pozwala się pobierać 
na rzecz miejscowych ubcgich i zakładów dobro- 
czynności we Lwowie gminna opłaty, względnie 
dodatki do należytości skarbowych, ściągalne we- 


Pierwsza audyencya Bismarcka. List pasterski o kwestyi socyalnej. 


(Ciąg dalszy). płacie, o świętości małżeństwa, o nietykalności |dle zasad należytości skarbowych obowiązujących, | skiewu, w Mszanie Dolnej Feliksowi Krokowskiemu, 
Monachijska Allgemeine Ztg przynosi nader cie- własności wolno wydrwiwać i w ten sposób po-|ą mianowicie: kpr: w Mikul'ńvach Ludwinie Ziemba, w Jagielnicy Zy- 
kawe rewelacye o stosunku księcia Bismarcka do II. kolene dorastające przes'ąkać będzie zasadamij a) od przeniesienia prawa własności nierucho- | gmuutowi Ziembowiczowi i w Tyśmienicy Radolfwi 


Miillerowi. 

Posady ekspsdyentów nadała Dyrekcya poczt: 
w Dąbnikach E'eonorze Petryk, w Sinkowie Wan- 
dzie Wojtaś, w Kał:borówce Karolowi Pabel, w Bo- 
gumiłowicach Edwardowi Weissowi, w Chorzelowie 
na dworcu naczelnikowi Franciszkowi Siłkowskiemu, 
w Niwiskach Janowi Hupce, w Jabłonicy ekspedyentce 
Maryi Rewakowics, w Łowczówku Pleśni naczelni- 
kowi stacyi Józefowi Ssrombie, w Bułkowicach Lu. 
dwinie Kalinowskiej, w Słobódce Leśnej Stefanii Sa- 
guckiej i w Chocimiersu Aitalowi Kam'ńskiemu. 

— Pomnik Sobieskiego we Lwowie. Na ostatniem 
posiedzeniu Rady miejskiej lwowskiej wprowadzono 
sprawę budowy pomnika króla S bieskiego we Lwo- 
wie, Myśl wystawienia pomnika powstała jeszcze 
w roku jubileuszowym 1883, Zaczęto sb'crsé na po- 
mnik fandusre, które obecnie dosięgły już kwoty 
11.000 złr. W roku 1888 wniósł znany artysta-rzeż - 
biarz, p. Tadeusz Bargo”, do re rezen'acyi gminnej 
ofertę, w której ofiaruje się wznieść we Lwowie po- 


mnik pogromcy Tarków pod Wiedniem i Parkanami, 
zupełnie bezinteresownie, bo idzie mu tylk» o pray- 


sporzenie ozdoby rodzinnemu miastu; pragnie tylko, 
aby miasto pokryło koszta kamienia i innych potrze- 
bnych skcessoryów. Wedlug projektu p. Barącza, 
byłby to pomnik większych rozmiarów, postać boha- 
tera byłaby przedstawioną na konin. Podstawa po- 
wn'ka miałaby 4 metry, grupa 3 metry wysokości. 
Co do miejsca, gdsieby pomnik stanął, projektuje p. 
Barącz punkt na Wałach hetmańskich, naprzeciw no- 
wego gmachu Kasy oszczędności. Po naradach w sek- 
cyi i w specyalnym kcm tecie postawił refsrent prof. 
Soleski następujące wnioski: 1) Rsda urupelni fin- 
dusz pomnikowy do kwoty 20000 złr.! na pokrycie 
kosztów budowy pomnika, który ma stanać najdalej 
do września 1893 roku na Wałach hetm ńskich. 2) 
Konkursu rozpisywzć nie należy; natomiast wejść 
z p. Bsrączem, na podstawie «farty jego, w ponowne 
rokowania, szczególniej c» do wyboru materyału, gdyż 
zdaniem sekcyi od proponowanego przez artystę ka. 
mienia mikołajowskiego trwalszym będzie materyał 
tarnopol:ki. Zastrzega s'ę jednak, że koszta samego 
pomnika nie mogą przenieść kwoty 18.000 słr. 3) 
Rada upoważni komitet wył rać się mający do nawiąza- 
nia wspomnianych rokowań i wogóle do prreprowa- 
dtenia całej sprawy budowy pomnika. Na posiedzeniu 
pełnej Rady bronił pref. Zacharjewicz zassdy rospi- 
sywania konkursów. Wniosek jego upadł, a przyjęto 
wnioski refarenta i do składa komitetu pomnikowego 
saproszono: prof Zscharjewicze, Dra Mułeckiego, Ja- 
nowskiego, dyr. Hochbergera i prof Soleskiego. 

— Dyrekcya teatru polskiego w Poznaniu zawia- 
damia, że pani Helena Modrzejewska wystąpi na 
scenie pcznańskiej sześć raty, a mianowicie w Ma- 
ryt Stuart Sshillers, Walce kobiet, Adryennie Le- 
couvreur, (wiartce papieru Sardou, Karpackich 
góralach Korzeniowskiego i Wiele hałasu o nic 
Szekspira. Pierwszy wys'ęp w dniu 20 b. m. 

Toczą się również rokowania z dyrekcyą teatrów 
warszawskich o występy p. Modrzejewskiej, Rokowa- 
nia podobno stanęły na tem, że dyrekcya ofiaruje 
artystce dxiesięć wieczorów, p. Modrzejewska zań 
zaproponowała cykl, złożony z 20 przedstawień. 

— X. Dr Stablewski, prałat i pronoteryusz papie- 
ski, udał się do Rzymu celem podziękowanią Papie- 
żowi za nadanie mu godności protonotarusyza, 

— Car w Skierniewicach. Dnia 8 b. m. cesarstwo 
rOByjscy, cesarzewicz, w, księżniczka Ksenia Aleksan- 
drówna, wielcy książęta Włodzimierz Aleksandrowics, 
Aleksy Aleksandrowicz i Mikołaj Mikołajawicz młod- 
szy, książę Sasko-A!tenburski, jenerał adjatanci: ce- 
sarzą niemieckiego Werder, minister dworu cesarskie- 
go Woroncow Daszkow, Richter, Czerewin i inne osoby 
świty opuścili Spałę. Na atacyi Jeleń, przy odjeździe 
cesarstwa do Skierniewic, przedstawiali się sztab i 
ober -ofizerowie pułku 42 dragońskiego, gubernator 
piotrkowski Miller, gubernatcr radomski Majlewski, 
oraz urzędnicy administracyjno - policyjni i włościanie 
tych gmin w powiatach rawskim i opoczyńskim, w któ- 
rych odbywało się polowanie dworskie. Komiarrze 
włości»ńicy ofisrowali carowi chleb i sól, a przedsta- 
wiciele m. Częstochowy obraz M»tki Boskiej Często- 
chowskiej, carowej zsś bukiet kwiatów, W Skiernie- 
wicach powitany został car przez Hurkę i odbył prze- 
eląd warty h'norowej 29 czernichowskiego putka pie- 
choty. Tu przedstawiali się carowi: naczelnik żan- 
darmów Brok, gubernator warssawski Medem, naczel- 
nik sztabu warszawskiego okręgu wojennego jenerał 
Puzyrewski, prezes teatrów Palicyn, pomocnik kura- 
t ra okręgu naukowego warszawskiego Popow i hr. 
Krasiński. Carowej przedstawiały się między innemi: 
hrabina Kras'ńsks, księżna Radziwiłłowa i pani So- 
bańska. Następnie po wysłuchaniu hymnu odjechali 
cesarstwo do pałacu. 


naturalistyeznemi i materyalistycznemi! Majestatu 
Króla nieba i ziemi nie można bowiem nigdy pu 
blicznie znieważyć, aby ztąd nie odniosła zarazem 
szkody powaga ziemskiej zwierzchności, która jest 
tylko wypływem boskiej, i aby całe społeczeństwo 
obywatelskie na tęm nie ucierpiewało. A w tym 
względzie nie zapobiegają złemu półśrodki i chwiej- 
ność ; lecz na to potrzeba całej stanowczości wia- 
ry w Chrystusa Syna Bożego: „Kto bowiem nie 
jest ze mną, przeciw mnie jest, mówi Pan, a kto 
ze mną nie zbiera, ten rozprasza (św. Łnk. XI, 23). 
Tylko chrześciańska bojaźń Boża zdolna jest ule- 
czyć ludy ze złego, które je toczy; i dlatego każ- 
dy głębiej wzrokiem swoim sięgający człowiek zgo- 
dzi się z nami, że najpierwszym i najgłówniejszym 
warunkiem naprawy obecnego stanu rzeczy jest 
przywrócenie Kościołowi zupełnego i nieograni 
czonego wpływu na szkołę i na wychowanie mło- 
dzieży, a drugim, podług nabytego doświadczenia, 
przywrócenie zakonów i dozwolenie im swobodne. 
go działania. To powinno przeto być ustawicznym 
przedmiotem naszych nażgorętszych modłów, by 
nakłonił serca tych, którzy w tym względzie roz- 
strzygający mają głos, iżby się to stało, co jest 
ku zbawieniu. A choć mamy zaufanie do naszych 
posłów parlamentarnych, że jak dotąd, tak i na- 
dal ten podwójny cel przed oczami mieć będą, 
nie godzi nam się w wspólnych modłąch ustawać, 
to gdzie po stronie walczących stoi zwarta falan- 
ga modlących się, zwycięztwo jest niechybne. — 
Tymczasem zaś nie zaniedbujemy, stosownie do 
upomnienia Ojca áw., do nas Biskupów, kapłanów 
i ladu zwróconego, używać z zapałem i gorliwo 
ścią środków, jakiemi Kościół św. rozporządza. 
(Ciąg dalszy nastąpi). 
NOK OWOC i Ty PK YATO A TRY AJOS AGO KAR ORISTE R DO ONZE 1) 


Sprawy Szkolne. 
(Z krajowej Rady szkolnej). 

Rada szkolna krajowa na posiedzeniach z dnia 
22 i 29 września 1890 roku uchwaliła: zatwier- 
dzić wybór X. Franciszka Lipińskiego na rzym- 
sko - katolickiego duchownego członka do Rady 
szkolnej okręgowej w Bochni i Jerzego Bayera 20.000 złr. k 
na ewaugielickiego członka do Rady szkolnej] Wnioski referenta uchwaliła Rada bez rozpraw. 
okręgowej zamiejskiej we Lwowie; wyznaczyć EP az ya EE ARES 
Dra Karola Petelenza pręt sy łat Za- 
wodu nauczycielskiego do Rady szkolnej okręgo- 
wej w Stryju, Józefa e imr N farcie z KRONIK A. 
zentantem zawodu nauczycielskiego do Rady szk^l- dA 
nej okręgowej w Mielcu; przekształcić szkołę fi- a wem 11 października. 
lislną w Hucie Komorowskiej powiata kolbuszow:| — JE. p. Namiestnik Kazimierz hr. Badeni wyje- 
skiego na etatową, tudzież sześcioklasową szkołę|chał wczoraj na uroczyste otwarcie linii kolejowej 
żeńską w Białej na siedmioklasową; wyłączyć | R es'ów - Jasło. 
gm'nę Krywe powiatu brzozowskiego ze związku| — Marszałek krajowy ks. Sanguszko wyjechał 
szkolnego w Dydni i zorganizować w Krzywem | wczoraj tamże w tymże samym celu. 
osobną szkołę filialną oraz zorganizować w Błysz-| — Pani Namiestnikowa Marya hr. Badeniowa prsy- 
czywodach powiatu żółkiewskiego szkołę filialna ;|była do Lwowa. 5 
przyjąć do wiadomości sprawozdavie lastracyjne] — P. Adam Jędrzejowicz, csłonek Wydsiału kra- 
krajowego inspektora szkół Dra S»weryna Dnie- | jowego, wyjechał przedwczoraj do Staromieś ia. JE. p 
strzańskiego; przenieść do gimnazyum w Droho-| Namiestnik i książę Marszałek spędzić mieli wczoraj 
byczu suplenta Alekssndra Frączkiewicza z Prze [noo w domu pp. Jędrzejowiczów w ŚStaromieściu, a 
myśla ; do paralelek ruskich w gimnazynm w Prze |dziś rano udadzą się na otwarcie kolei Jasło Rteszów. 
myślo, suplenta Aleksandra Jaremę z akademi-| — Zapiski osobiste. JE. prezydent Zborowski wy- 
ckiego gimo. we Lwowie; do gimn. Franciszka|jechał dziś do Rzeszowa. — Szef sekcyjny Wittek 
Józefa we Lwowie suplenta Witolda Baurewicza|i radca sekcyjny Kö ber z ministerstwa handlu prze- 
z Przemyśla; do gimnazyam w Brzeżanach su-|jechali dsiś rano s Wiednia do Rzeszowa. 
plenta Kajetana Godfreyowa z Buczacza ; miano-| — Odczyt X. Stanisława Załęskiego p. t.: „Ge- 
wać Adolfa Arendla suplentem w szkole realnej |neza nihilizmu“ odbędzie się — jak było sapowie 
w Tarnopolu; Kazimierza Eliasza soplentem w pi-|dziane, jutro (w niedzielę) o gods. 4 po południu 
mnazyum w Buczaczu i Jana Adolfa Podwyszyń |w sali R:dy miejskiej na korzyść Czytelni polskiej 
skiego suplentem w IV gimnazyum we Lwowie; | mlodzieży katolickiej. Wymowa prelegenta, aktualność 
przyznać prcfasorom: Drowi Stanisławowi Kubisz- | przedmiotu, cel naukowo humanitarny — wszystko to 
talowi w Kołomyi drugi dodatek pięcioletni, An-|razem ściągnać powinno znaczną liczbę słuchaczy, 
toniemu Lassonowi w Białej pierwszy dodatek| — Nabożeństwo żałobne. W dniu 15 b. m. w ka- 
pięcioletni, Grzegorzowi Ceglińskiemu w Przemy |tedrze na Wawelu odprawionem zostanie, starzniem 
śla dragi dodatek pięcioletni, X. Hilaryonowi| Towarzystwa imienia Tadeusza Kościuszki , nabożeń 
Gmitrykowi w Samborze pierwszy dodatek pię-|stwo żłobne za duszę Kośsiuszki, jako w 73 roos- 
cioletni, Tomaszowi Głlińskiema w Brzeżanach |uicę jego śmierci. : i 
pierwszy dodatek pięcioletni, Antoniemu Filipow | — Towarzystwo lekarskie krakowskie na posie- 
skiema we Lwowie trzeci dodatek pięcioletni, Ju-|dzeniu, odbytem we środę dnia 8 b. m., uchwaliło 
lianowi Dolińskiemu we Lwowie dragi dodatek |przystąpć do akcyi w celu wydania nowego popra 
pięcioletni i Andrzejowi Czyczkiewiczowi w Bro |wnego Słownika terminologii lekarskiej polskiej. 
dach drugi dodatek pięcioletni; mianować: Wła-| — Wydział lekarski na pierwszem swem posiedze. 
dysława Sygniarskiego nauczycielem śpiewu w gim-|uiu zemianował Dra Jana Orskiego elewem przy 
nszgum w Sanoku, Samuela Welfelda nauczycie-|klinice chirurgicznej na 2 lata. 

— Z Unwersytetu. P. Grzegórz Edmund Konstanty 
Łępkowski, rodem ze Z*stawia w Gslicyi, otrzy 


lem religii mojżeszowej w gimnazynm w Jaśle, 
X. Jana Karasia pomocniczym katechetą w szko- k z 

mał dzić na tutejszym Uniwersytecie stopień Dra praw. 
— Stanisław hr. Chomętowski ofisrował krakow- 


le realnej w Krakowie; poruczyć uaukę śviewu 

w gimnazyum kołomyjskiem Ludwikowi Mikule, 
skiemu Towarzystwu musycznewu pamiątkowe skrzyp- 
ce, przeznaczając je, jako dar, dla najlepszego ucznia 


w gimnazyum jasielskiem Andzrejowi Stopińskiemu 
konserwatoryum krakowskiego. Skrzypce te pochodzą 


mości, położonych w obrębie król. stoł. miasta 
Lwowa; 

b) od ekwiwalentu należytości skarbowych, oso- 
bom moralnym, mającym siedzibę we Lwowie, za- 
miast procentowej należytcáci skarbowej przepi- 
sanego ; k 

c) od każdego czystego spadku przewyższają- 
cego kwotę 1.000, t. j. jeden tysiąc złr. w. a., per 
traktowanego w którymkolwiek lwowskim: sądzie. 

$ 2. Wysokość opłaty gminnej względnie gmin- 
nego dodatku należytości skarbowych ustanawia 
się: 

1) od należytości skarbowej pięć od sta (5 pre.) 
wymierzonej należytości skarbowych ($ 1 ust. a., b.); 

2) cd czystego spadku: 

ćwierć od sta (”/, pre.) czystego spadku wyno- 
szącego 1.000 do 5.000 złr.; pół od sta ('/ę pre.) 
czystego dochoda wynoszącego 5.000 do 10.000 
złr.; wreszcie jeden od sta (1 pre.) czystego spad- 
ku wynoszącego nad 10.000 złr. 

$ 3. Jeżeli spadek przyznano innym osobom, 
a nie dziedzicom koniecznym lub małżonkowi, ma 
być gminna opłata wymierzona według $ 2 o 50 
pre. podwyższona. 

$ 4. Wymiar powyższych opłat gminnych, a 
względnie dodatków do należytości skarbowych, 
przeprowadzają c. k. władze skarbowe równocze- 
śnie z wymiarem i przypisem należytości skarbo 
wej od przeniesienia własności, ekwiwalentu na- 
leżytości skarbowych lub państwowego podatku 
spadkowego, a opłatę pobiera kasa król. stoł. m. 
Lwowa. ł 

$ 5. Od wymierzonej gminnej opłaty spadkowej 
ma być odtrącony dodatek dob'owoloy, który 
spadkodawca dla zasilenia miejskiego fanduszu 
WSA i miejskich zakładów dobroczynności ofia- 
rował. 

$ 6. Gminaej opłacie spadkowej podlega czysty 
spadek, a mianowicie majątek ruchomy spadko 
dawcy, gdziekolwiek się znajdojący, zaś z nieru 
chomego, tylko położony w kraju koronnym Gali- 
cyi i Lodomeryi z W. Ks. Krakowskiem. 

Według obliczeń referenta opłaty powyższe przy- 
niosą na rzecz miejscowych ubogich rocznie około 


zmarłego cesarza Wilhelma I, które podaje jako 
uzupełnienie i odpowiedź na ogłoszone niedawno 
przez Bresl. Ztg wiadomości o zaszłej często mię- 
dzy obu mężami dysharmonii, mianowicie w roku 
1867. 


Atoli ewangielia áw. jest takż» najwyższem i 
najlepszem prawem tak dla każdej jednostki do 
jakiegobądź stanu należącej, jakoteż dla całych 
społeczeństw bez względu na to, jaką się kierują 
konstytucyą, na jakim stoją stopniu historycznego 
rozwoju i stanu oświaty, gdyż w słowie Bożem 
zawarte są tak prawa, jak i obow'ązki wszystkich 
z tych praw płynące. 

Nie potrzebujemy przy tem wskazywać na rad 
przyrodzone tajemnice wiary, które stanowią wo- 
góle główną treść ewangielii i boskiego Objawie- 
nia, wystarczy zwrócić uwagę na one przyro- 
dzone religijne i moralne prawdy, na których się 
opierają zasady przyrodzonego prawa i przyro- 
dzonej miłości. Te prawdy zdolay jest już sam 
przyrodzony rozum poznać i uznać, at'li fakty- 
cznie i według nauki historyi zostały one tylko 
w świetle boskiego Objawienia w całości i czy- 
stości przechowane, podczas kiedy bez objawienia 
przyćmiło je coraz bardziej starożytne pogaństwo, 
a jeszcze bardziej giną one w dzisiejszem niedo- 
wiarstwie. 

Ewangielia św. uczy nas, że ona społeczna nie- 
równość, którą spostrzegamy we wszystkich okre 
sach dziejów ludzkości, ma najb'iższy powód w na- 
turze człowieka i stosonkach jego życia — naj. 
wyższą zaś przyczynę w dopuszczeniu i rozporzą- 
dzeniu bożem. Z natury człowieka i stosunków 
życia ludzkiego powstała własucść prywatna i jej 
dziedziczność w rodzinie, jakoteż rozmaitość i 
nierówność stanów, zawodów i stosuuków mająt 
kowych. Wszystko to jednakże powstało w histo- 
rycznym rozwoju ludzi i zawodów niętylko z ko- 
niecznych praw natury, lecz także skutkiem wol- 
nej woli człowieka — a tu wola nie była zawsze 
dobrą, lecz także często i grzeszną. Ponad wszyst- 
kiemi jednakże stosunkami i ponad ludzką wolą 
panuje — jak tego uczy wiara i roznm — wszech- 
mocna, sprawiedliwa i dobrotliwa Opatrzność Boża i 
dlatego winien każdy człowiek uważać swój stan i 
awoje stosunki, choćby też były dla niego uciążliwe — 
nietylko za dzieło przypadku i ludzkiej samowoli, 
ela jako rozporządzenie i dopuszczenie Boskiej 
Opatrzności, które go — byle tylko miał dobrą 
wolę — doprowadzi na tej drodze do wiecznego zba- 
wienia, a i tu na ziemi umożebni mu cnotliwe i 
spokojne życie. 

Niezawodnie ani jednostce, ani też towarzyszom 
jednego i tego samego zawodu w tych samych 
stosunkach życia nie zabrania ani wiara chrześci- 
ańska, ani przyrodzone prawo obyczajowe starać 
się o polepszenie swej doli; jednakże dzisć się 
to powiuno tylko zapomocą środków prawowitych 
i tak przez prawo moralności chrześciańskiej, jak 
i przyrodzone uznanych, dlatego też nigdy, prze- 
nigdy nie można do tego używsć ani podstępu, 
ani gwałtu. Taką była po wszystkie czasy od sa 
mego początku niezłomna zasada chrześciaństwa 
i chrześciańskiego Kościoła. Co do własności, co 
do dziedziny i wszelkiego prawa i co do prawo- 
wicie istniejących stosunków społecznych zobowią- 
zuje to samo, co obowiązuje pod względem istnie- 
jącego porządku politycznego i świeckiej zwierz- 
chności według jasnych orzeczeń Jezusa Chrystu- 
sa i jego Apostołów. Jak Chrystus i jego Aposto- 
łowie słowem i przykładem nauczali, abyśmy 
istniejącą zwierzchność świecką, a jako polegają 
cą na rozporządzeniu i opatrzności Bożej, miłowali 
i szanowali, — tak też przepisali nam oni, abyś- 
my z obowiązku sumienia szanowali istniejące sto 
sunki własności i prywatnego prawa. 

Stosownie do tego Chrześcianie, chociaż nieje- 
dnokrotoie przez pogańską zwierzchność srodze 
byli prześladowani, nie odmawiali jej szacunku, 
należnej służby wojskowej i należnych podatków. 
Tak samo według wyrsżnego przepisu Apostołów 
oddawali nawet twardemu i niesprawiedliwemu 
panu powinną wierność i powinną służbę czynili. 
Nigdy prawowierni chrześcianie nie brali udziału 
w buntach przeciw istniejącej zwierzchności, nigdy 
w gwałtach i w zdradach przeciw panom swoim. 
Cierpliwością i znoszeniem niedoli zwyciężyli świat 
pogański — nawracali niejednokrotnie swych pa- 
nów, a nakoniec postawili w miejscu starego, na 
niewolnictwie opartego porządku społecznego, le- 
pszy, chrześciański porządek społeczny. I przez 
to właśnie dawają oni wzniosły przykład naszej 
epoce narażonej na tak wielkie społeczne niebez- 
pieczeństwa i uczą nas, jak i my z niedolą dni 
naszych walczyć mamy. 

Atoli jeśli chrześciaństwo z jednej strony bez- 
warunkowo zakazuje gwałtownego przewrotu, jako- 
też podstępnego podkopywania istniejącego po- 
rządku, jako ciężkiego grzechu przeciwko Bogu 


Najsamprzód przypomina monachijski organ ba- 
warskiego stronnictwa narodowo liberalnego sto 
sunki polityczne, jakie panowały w owym czasie. 
Cesarz Wilhelm z największą niechęcią, według 
autora artykułu, zgodził się na rokowania poko- 
jowe w Mikułowie. „Nie na czasie jest jeszcze 
ogłoszenie obecnie odnośnych zdań króla, zawie 
rały one ciężkie zarzuty króla przeciw prezesowi 
ministrów i przeciw następcy tronu, który stanął 
po jego stronie.* Król Wilhelm w przeciwieństwie 
do swego syna przywiązywał wielką wagę do 
przyłączenia Szlezwigu i Holsztynu do Prus i od- 
nośną uchwałę Izby deputowanych podpisał umyśl 
nie w dzień Bożego Narodzenia, aby w ten spo- 
sób okazać radość swą z powodu tej uchwały 
i przyłączenia owych prowincyj do Prus. Król 
Wilhelm już jako książę uwsżał za sprawę hono- 
rową, jego osobiście obchodzącą, ażeby plamę na 
honorze politycznym i wojskowym w kwestyi 
azlezwicko-holsztyńskiej, od r. 1850 na Prusach, 
jak mniemał, ciążącą, zmazać, i tak jak Roon i in- 
ni politycy był przekonany, że przyłączenie Szlez 
wigu i Holsztynu do Niemiec jest głównym wa- 
rankiem pomyślnego rozwoju Prus i Niemiec, pod- 
czas gdy następca tronu chciał pozostawić tam 
rządy linii augustenburgskiej. 

Rok 1867 przyniósł otwarcie parlamentu nie- 
mieckiego, obrady nad konstytucyą rzeszy nie- 
mieckiej, sprawę luksemburgską, zawarcie związ- 
ku celnego, odwiedziny cara Aleksandra, podróż 
króla Wilhelma do Paryża, trudne stosunki w Ha 
nowerze i t. d. Wobec tego nie mógł król Wil- 
helm, według autora, myśleć o rozstaniu się z pierw- 

m doradcą, z którym wspólnie przeżył czasy 
wielkich burz politycznych i z którym wiele łą- 
czyło go wspomnień. Jeden cień może, jak po- 
wiada Allg. Ztg, choć nie na długo, zamącił ten 
stosunek, a mianowicie, gdy chodziło o udzielenie 
dymisyi ministrowi sprawiedliwości br. Lippe, dla 
którego król chciał być wdzięcznym jako dla mi- 
niatra z czasów korflktu, który jednak w Hesyi 
takie popełnił błędy, iż dymisya była rzeczą nie 
uniknioną. 

W dalszym ciągu powiada autor, że kto chce 
zrozumieć stosunek króla i cesarza Wilhelma I do 


czasy i warunki, w których objął kierownictwo 
w gabinecie pruskim. B smarck przybył bowiem 
wówczas „jako zbawca w nieszczęścio,* powiada 
autor, i podaje następnie nader ciekawy opis 
pierwszej audyencyi odwołanego z Pa- 
ryża przez ówczesnego ministra wojny Roona 
ambasadora Bismarcka u króla Wilhel- 
ma, odbytej w parku Babelsbergu, który to opis 
posiada już od dłuższego czasu od osoby „zupeł- 
nie wiarogodnej.* 

Król Wilhelm był bardzo przygnębiony. Pierwsze 
pismo, jakie doręczył p. Bismarckowi, był akt 
abdykacyi. Bismarck z zdumieniem spojrzał na 
króla i oświadczył, że do tego przyjść w Prusach 
nie może. Na to odrzekł król: 

Próbowałem wszelkich sposobów i mie widzę 
żadnej drogi wyjścia. Wbrew zaś memu przeko- 
naniu nie macgę rządzić. Ministrowie moi są w o 


że byłeś już u miego. Jeżeli z panem nie zdołam 
się porczumieć, to każę to umieścić w Staatsan 
zeiçerze, a wtedy niech syn mój stara się dać so 
bie radę. Zaniechanie organizacyi armii nie zga- 
dza się z mem przekonaniem, postępowanie zaś 
przeciw przekonania własaemu uważam za naru- 
szenie obowiązku mego.* 

Bismarck odparł na to: „Byłem u następcy tro- 
nu, ponieważ mnie do siebie natychmiast po przy- 
w gy do Berlina powołał. Zapytany przezeń o zda- 

e, cdrzekłem, że wprzód cheę usłyszeć zdanie 
króla, którego przedewszystkiem proszę, żeby zni- 
szczył akt abdykacyjny i wszelkiej myśli o abdy- 
kacyi zaniechał.“ 

Król ważył jeszcze pismo to w ręku i zapytał: 
„Czy chcesz pan spróbować rządzić, nie mając 
za sobą większości?“ „Chcę.* „Bez budżetu?“ 
„Tak.* „Nie zaniechając orgamizacyi armij?“ 
nTak!“ „Oto mój program.“ Król, mówiąc to, wrę- 
czył mu pismo, w którem na 6 czy więcej stro- 
nach in quarto bardzo drobnym charakterem za- 
warty był jego program. Bismarck począł czytać. 

Zaraz na wstępie mieściła się sprawa ordyna- 


w szkole realnej we Lwowie Zygmuntowi Toman- 
eyi powiatowej, która na sejmikach wywołała mię- 


kowi; naukę kaligrafii w gimnazyum sten'sławow- 
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— Koniec mormonizmu. Skutkiem uchwały kon- 
gresu w Saltlake, zatwierdzającej odezwę prezydenta 
mormonów Woodruffa (która orzekła zniesienie wie- 
lożeństwa), 42 uwięzionych przez władze unii za wie- 
lożeństwo mormonów ma odzyskać wolność, 

— Katastrofa w Wilmington. Wybuch w Wilwing- 
ton okazał się grożniejszym w rozmiarach i skutkach, 
aniżeli pierwotnie przypuszczano. Zniszczeniu uległo 
6 fabryk prochu i 50 domów robctniczych. Także i 
sąsiednie domy zostały podruzgotane. Wstrząśnienie 
dało się uczuć w okręgu 30-milowym. Zginęło około 
60 ludzi. 

— Nekrologia. Anna z Tammów Ziembińska, 


Następnie sekretarz Dr Leo przedstawią listę| W grapie XVII sprawy dydaktyczne i badania 
członków Izby z końcem 1890 r. ustępujących. | rolniczo leśne: Towarzystwo leśnicze we Liwowie 
Są to z sekcyi handlowej pp.: Fritsche Maurycy, | medal srebrny. 

W grapie XVIII zużytkowanie odpadków fabry- 
je bę Seeling Ludwik w lIzdebniku srebrny 
medal. 


Na wiedeńskiej wystawie rolniczej idres wczo- 
Poller Adolf, Bi Er ha 5 j |12) wystawę produktów tegorocznyc żniw. Pier- 
sarir ograć sej lasis wsze miejsce, podług powszechnej opinii, należy 
przedłożyć Namiestnictwu z wnioskiem na skraj: się na tej wystawie Galicyi. _ Pomiędzy ważniej- 
dzenie wyborów uzupełniających, a do komisyi szymi wystawcami znajdują się Towarzystwa go- 
wyborczej zaproponować z sekcyi handlowej A spodarcze, August hr. Potocki i Lanckoroński. 

obywatelka m. Krakowa, zm'rła tu dnia 10 b. m. | Hermana Fritscha i Hirscha Landaua, a z sekcyi| Nowela do ustawy o zabezpieczeniu robotników 
przeżywszy la 50. przemysłowej pp. Maurycego Dattnera i Gustawa |na wypadek choroby. Z Berlina donoszą, że przed- 

— Jm Wiehler, oficyał pocztowy, zmarł tu| Barucha, iożona komisyom rady związkowej nowela do 
dnia 9 b. m., przeżywszy lat 45. P. wiceprezes Mendelsburg, jako sprawozdawca |ustawy o ubezpieczeniu robotników na wypadek 

— Antoni Masłowski, obywatel m. Krakowa, |komisyi budżetowej, przedkłada projekt budżetu choroby, obowiązywać ma także subjektów i u- 
urodzony w r. 1819, zmarł tu dnia 10 b. m. jna rok 1891. Preliminarz wydatków różni się tyl- | czniów handlowych tudzież osoby, pracujące w biu- 

— W Warszawie zmarł przedwezoraj Stanisław hr.|ko o tyle od w roku bieżącym obowiązującego, |rach adwokatów i notaryuszów. 

Broel-Plater, który był przed kilkunastu laty dy-|że dla kaneelisty Samborskiego, prowadzącego 
rektorem barku „Tellus“ w Poznaniu, a po upadku|rejestr marek ochronnych, uchwalono za tę czyn- 
teg ż osiadł w gubernii siedleckiej, w Hrnszniewie, |ność remuneracyę w rocznej kwocie 100 złr., za 
w dobrach żony swojej Katarzyny z hr. Mielżyń:|wykazy cłowe kwotę o 10 złr. wyższą i kwotę 
skich: 200 złr. jako stypendyum jubileuszowe — razem 
przeto 9820 złr., zamiast 9510 złr. Gdy wskutek 
tego 5-procentowa dotacya funduszu emerytalnego 
wynosi 491 złr.. ogół wydatków przedstawia się 
w kwocie 10,311 złr. — Dla pokrycia tej kwoty 
wobec znacznych remanentów kasowych wystar- 
czającem będzie rozpisanie dodatków w dotych 
czasowej wysokości, t. j. po 2 centy od 1 złr. 
podatku zarobkowego wraz z nadzwyczajnym 
dodatkiem. — Wnioski powyższe jednomyślnie 
przyjęto. 

Z daru posła Izby Dra Arnolda Porada Ra- 
paporta, który przez lat 5 dla najlepszego ukoń- 
czonego ucznia szkoły ślusarskiej w Świątnikach 
obowiązał się składać rocznie po 300 złr., uchwa- 
lono pod warunkiem zatwierdzenia przez ofiaro- 
dawcę udzielić na urządzenie warsztatu kwotę 
300 złr. Stanisławowi Kwintowskiemu. 


mnieć o tem, że Staroczesi najwięcej ze wszyst-| Madryt 11 października. Ambasador włoski i 
kich stronnictw od hr. Taaffego uzyskali. Rozdwo-| poczynił u rządu przedstawienia z powodu tonu 
jenie, przez Młodoczechów wywołane, wzmacnia | mówców karlistowskich w Saragossie i zaczepek 
żywioł niemiecki w Czechach. wymierzonych przeciw królowi włoskiemu. Amba- 
Przyjęcie ugody indemnizacyjnej wzmocniło pra- |sador zaznaczył, iż wielu konserwatywnych i wy- 
wicę; było ono zwycięztwem Koła polskiego i|sokich fankcyonaryuszów brało udział w kongre- 
rządu. Zadaniem Koła jest starać się o utrzyma-|sie katolickim. AS : 
nie prawicy. Koło ufając łasce Korony i własnej| Tipperary 11go października. Deputowani 
gile, żadnej sytuacyi obawiać się nie potrzebuje. Wiłliam O'Brien i Dillon wyjechali wczoraj pota- 
Program Koła: indemnizacya, podniesienie sądo-|jemnie do Ameryki, pomimo że proces ich nie 
wnictwa, zniżenie należytości, całkowicie zała- | został jeszcze skończony. Złożone przez nich kau- 
twiono. Uzyskano zakupno dóbr przez skarb w Ga-|cye po 1000 fantów przepadają. Taka prowokacya 
licyi, wiceprezydenturę Rady szkolnej, dostawy rządu wzbudziła wielkie wzburzenie w sferach po- 

wojskowe, zasiłki, pobór solanki, zniżenie taryf | litycznych. Sea 
dla spirytusu, natomiast niezałatwione zostały żą- Londyn 1l-go października. Wydany został 
dania w sprawie gorzelnianej, podatku giełdowego rozkaz uwięzienia zbiegłych deputowanych O'Briena 

i ustawy o postępowaniu sumarycznem, pomimo |i Dillona. s 
usiłowań Koła. Mowca wyjaśnia w dalszym ciągu| Londyn 11go października. Miedzynarodowy 
powstanie stronnictwa konserwatywnego w Sejmie. | kongres literacki został zamknięty. Uchwalono na- 
Po skończeniu sprawozdania i po odpowiedziach |stępny kongres odbyć w przyszłym roku w Ber- 
na interpelacye udzieliło zgromadzenie posłowi | linie. l 5, 
Kozłowskiemu jednogłośnie wotum zaufania i po-| Times donosi z Neapolu, iż włosko-angielskie A 
dziękowało mu za czynne zajmowanie się spra-|rokowania nie odniosły żadnego rezultatu, ponie- 
wami kraju. waż Włochy nie przystały na propozycyę Anglii, BU 
Wiedeń 11 października. Do Polit. Corr. do- | według której Anglia miała otrzymać znaczną część | i 
noszą z Warszawy, iż w zachodnich guberniach | Sudanu, lecz bez Cassal’. A 
zamierzorą jest budowa dalszych kolei strategi-| Belgrad 11 października. W sprawie ostat- i 
cznych. Szybko się budująca linia kolei Żmerynka- niego wypadku naruszenia granicy serbskiej przez $ 
| 


Wiedeń 10 października. 

(Q) Giełda dzisiejsza pozostawała pod wraże- 
niem wiadomości o rozpoczęciu rokowań przed- 
wstępnych o zawarcie traktatu handlowo-cłowego 
z Niemcami. Wskutek tego zyskały nieco akcye 
przedsiębiorstw przewozowych. Wieść o tendencyi 
zwyżkowej w Berlinie utwierdziła powyższy wpływ 
w kierunku awansu kursów, 

Z papierów bankowych zyskały cokolwiek ak- 
cye banku austro - węgierskiego, z kolejowych 
Staatsbahny, Lombardy i niektóre czeskie koleje, 
natomiast straciły nieco Ludwiki i Nordbahny. 

Węgierskie Waffeny zarobiły wskutek wiado- 
mości o przemianie fabryki broni na fabrykę na- 
rzędzi. Domyślają się tego ze slów ministra Ba- 
roszą, wypowiedzianych w komisyi parlamentu 
węgierskiego. 

Walory kopalniane spadły znowu pod wpły- 
wem niepomyślnych wiadomości z zagranicy. 

Renty utrzymywały się dosyć stale. 

Ostatecznie notowano : renta pap. 88'60, srebrna 
88:80, złota 108:—, anstr. papierowa 10140, An- 
jas Boa 10425, re 30800, Baks 

l UMYSIOWY. 11970, Union —, Länder i 233.10, 
Ruch artystyczny ysiowy „StB Alpiny 9490, Ludwiki 202 75, — Marki niem. 
. Arletha w sprawie reorganizacyi towarzystwa | 56'577/,. 
ata podagogiemego, Åapowiedaiano pried re ABA, paromo) siod" 1 gdywona Bandi aal Graae 
z + r p . OE: 
w: z $ Eea a staraniem | aada Towarzy. Wschodem, ulegającego konkurencyi angielskiej 
stwa pedagogicznego wydawnictwo obrazów do nauki Ostatnie wiadomości 


poglądu, które wymagało tyle trudów i pracy, a oprócz 
tego birdgo znacznych kosztów, ujrzało wreszcie przed 
kilkunastu dniami światło dzienne. Pojawiła się mia- W Petersburgu pojawił się podpisany przez cara 
nowicie pierwsza serya, obejmująca 16 tablic koloro uowy regulamin dla wojsk czas wojny*. Akt 
wanych, bardzo pięknie wykońcronych, a co do tre ten szczegółowo określa skład korpusów obowiąz- 
ści wyłącznie na motywach swojskich osnatych. Obrazy ki szefów, zakres kompetencyi każdego naczelnik 
te nabywsć można w dwojakiej postaci: w postaci wpływ władzy wojskowej a cywilną i t. d. Po. 
wy ałeą ="; w poda bio bsiemnych, na kar zywy Wata Worda O 
aiai Aine t ER hanti do zawieszenia na aoea na Pie pandu aki papiga oe en 
ścianie, oparcia na pulpicie podczas nauki lub obno kampanii. Aby uspokoić o inię publiczną, pisze 
PRA w klasie. poni yo, w gw) książki ar Journal de St. Potorstowr, że „po wojnie ture 
i „ 60 ct., naklejony. na onie w tece ktit ś , i 
ari 40 at. Op óos obrazów pojawił się podręcznik ork ean nag; RY py owa Kasy 
DRE Gedi pojasi się podrysah raki) | wej. wynapały wspo D Dan 
, ! > nia . ; 
Tak więc Towarzystwo pedagogiczne najnowszem wano tedy osobną komisyę dla iia biaiá no- 
wego regulaminu. Pracę swą ta komisya skoń 
|ezyła d. 26 lutego b. r., a dopiero teraz car za. 


swojem wydawnictwem, nie oglądając się na ogromne 
koszta nakłsdn i możliwe wskutek tego straty mate 

twierdził ułożony przez nią projekt. Z tego widać, 
że nie było niepokojącego pośpiechu.“ 


Repertuar teatru krakowskiego. 


W niedzielę 12 b. m.: Po raz drugi: Śluby cy- 
wilne, komedya w 4 aktach z duńskiego A. Böərella. 

We wtorek 14 b. m.: Po ras piąty: Klub kawa- 
lerów, komedya w 3 aktach Michała Bałuckiego. 

We czwartek 16 b. m.: Po raz trzeci: cy 
wilne, kcmedya w 4 aktach z duń:kiego A. Bóerella. 


Nowosielica, która na wiosnę przyszłego roku bę. | Albańczyków zaproponował tutejszy poseł turecki, 
dzie oddaną do użytku publicznego, połączoną z0-|aby zajście załatwiono w najkrótszy i przyjazny } 
stanie odnogą od stacyi Oksienice ze stacyą Bir-|sposób. Wobec panujących na pograniczu stosun- =! 
zuła kolei odesko-kijowskiej. Uchwalono także ry- | ków, zamierza rząd serbski, za zgodą Tureyi, u- g! 
chło budowę oddawna projektowanej linii Zyto-|tworzyć graniczuy kordon wojskowy. 
mierz-Berdyczów, a prócz tego projektowaną jest | «mamammanusmnmsmammmmŘŘŘŘĖ 
budowa linii kolejowej od Wielunia do Berdyczowa At "er ŻW ZE: 
i przez Denesze do Pieczanówki, stacyi południo- Od Administracyi „Czasu.* 

Dla weteranów polskich z roku 1830 nadesłał 


wo-zachodniej kolei żelaznej. 
X. kanonik Krukowski 5 złr. 


Paryż 11 października. Bezzasadne są wszel- 
kie pogłoski o przeniesieniu do Paryża ambasa-| “Dja biednej rodziny Wiorków przy ulicy Baszto- 
wej pod L. 18 nadesłano pod lit. M. L. 50 ct. 


dora włoskiego przy Porcie barona Blanc. Amba 
NOP ZE ireen ita in ara aman a n a A 


sador włoski przy Rzeczypospolitej francuskiej je- 


nerał Menabrea powraca wkrótce na swą posadę 
(Artykuły w dziale tym nie pochodzą od Redakcyi). 


— Dnia 10 października deszcz cały dzień i w nocy; 
termometr od 3:5 doszedł do 103 C. Barometr idzie 
w górę; o godzinie 7ej rano dnia 11 października 
stan jego był 746'5 mm., termometru 11:2 C. Wiatr 
zachodni. 

W niedzielę dnia 12 października: św. Wincen- 
tego Kadłubka; w poniedziałek dnia 13 b. m.: św. 
Edwarda króla w. 
| CIE WI OZ ZRZESZA D AEA ANSA A A E B EANES ZAS. 


W tych dniach ukaże się dekret ministra mary- 
uarki, mocą którego zamianowanych zostanie trzech 
inspektorów marynarki, którzy spełniać będą te 
same fankcye, co inspektorowie armii. 

Boulanger udaje się na 14 dni do Londynu, 
zkąd wyjedzie na dłuższy pobyt do Włoch. 

Milleroye i tow. zamierzają wnieść w Izbie su- 
rowsze kary na szpiegów francuskich. i 

Londyn 11 października. Z powodu ciągłego 
przemycania broni i środków żywności do Suda- 
nu, zwrócił się gabinet angielski do rządu wło- 
skiego z prośbą, aby go popierał w zapobieganiu 
przemytnictwa, które wzmacnia siły derwiszów 
i odwleka pacyfikacyę Sudanu. 

Petersburg 11 października. Niektóre towa- 
rzystwa rolnicze zamierzają urządzić w wielu mia 
stach składy zbożowe, aby rolnikom umożliwić ła 
twiejszy i zyskowniejszy zbyt zboża. Pierwszy 
taki skład ma powstać Penzie. 

W sferach rządowych poruszono zasadniczą kwe 
styę wyłączenia spraw duchownych prawosławnych 
w Finlandyi z pod zarządu senatu finlandzkiego 
i yk z upg pasi ag Roo 

rancuski ambasador przy dworze rosyjskim : b 
Laboulaye wyjeżdża dziś za urlopem do Francyi. banknoty zagraniczn l mone 

Belgrad 11 psżdziornika. Król Milan ma 3a- od najkorz jardiejazemi War AEIS eiai 
miar po załatwieniu kilku spraw prywatnych udać p J A y J nkamı 
się za granicę. ayez on prawdopodobnie dłuż- KANTOR WYMIANY 
2T OTOR N A e bA filii c. k. uprz. galic. 

Rejencya i rząd starają się między metropolitą 
Klębałom i synodem z jedaej, a królem Milanem AAN ROEOCMAEKE 


z drugiej strony pośredniczyć w tym dachu, aby A MOr 
życzeniom króla Milana w głównych punktach sta- ||| 90" Zlecenia z prowincyi uskutecznia się odwrotną 
pocztą bez doliczenia prowizyi. 


ło się zadość. 
ĀE OE ZZ | || WENN 
Kto cierpi ból zębów, znajdzie niezawodną pomoc | 
2258 1-8) 


Telegramy biura koresp. w uznanej prawdziwej 


Dra Poppa anaterynowej wodzie do ust. 


Dra Poppa proszek do zębów lub pasta 
do zębów są najlepszemi i najwięcej uznanemi rođ- 
kami czyszczącemi zęby. — Lo nabycia w Wie- 
dniu, I. Bognergasse, 2, tudzież we wszystkich aptekach, 


Kancelarya adwokata 


Dra Adama Doboszyńskiego 
przeniesiona (2248 2-15) 
do domu p. Chęcińskiego przy ul. Grodzkiej, 1. 18. 


zy co też uchwalono. 


Docent chirurgii w Uniwersytecie Jagiell. 


Dr Aleksander Bossowski 


mieszka przy ul. Brackiej L. 6, I. p. 
i ordynuje w chorobach chirurgicznych codziennie 
od 3—4 po południu. (2281 22-25) 


une Z 
Wszelkie papiery wartościowe, 


łek pocztowych nie był za szczupły i mógł zada- 
niu swemu spiesznie podołać. P. Szancer podnosi, 


ryalne, zapełniło w n2szej literaturze pedagogicznej A r 
a dra padnę only mmn eiat ay ea zak? dne m3placano borenioemnio, 
osho wg Swoja zi Gr zwyczaj przed tym termi i t 
mraka a EE L ala © adelia AE ee RA 
mującą, umożliwi rozmówki i rozwijanie: pierwszych 4 fe by b J s +, prze ar yn: era, 
wydra m posie prad we, pry po A eko marata, Dzajc aio 
płn jt swajókik, so zg amy pt cyę sh o dwie "wk | wiedosedikow: 
sc zak zu * Az Z Nakoniec na wniosek p Fritacha A iiie do- 
pap wz GE ii pt ierpi magać się doręczenia awizów kolejowych bezpośre- 
„Ekonomisty polskiego“ zeszyt 8 (xa sierpień) sa |dnjo przez > cą Aa cc 
wiera ciąg dalszy nader ciekawego artykułu p. t. „Cen | bowiem doręczanie przez pocztę odbywa się zwy 
tralizm i binrokracya;* dalej rozprawę Dra St. a kle z niemiłem opóźnienie 
bińskiego p. t. „Reforma waluty w Austryi i poglą 
na drisiejszy stan kwestyi monetarnej ;* wreszcie ar- 
tykuł p. Zsnona Piętkiewicza p. t. „Ruch przesiedleń 
czy w Rosyi w zwiącku Z przemysłem rolnym. 


„Nowoje Wremia dowiaduje się, że budowa ko- 
lei syberyjskiej jest obecnie rzeczą postanowioną. 
Budowę kolei ma prowadzić sam skarb. Jest za- 
miar przystąpienia do robót bezzwłocznie. Dzien- 
nik ten podnosi strategiczne i handlowe znaczenie 
tej kolei i stawia pytanie, czy nie sprowadzi ona 
większego zbliżenia między Rosyą a Stanami Zje- 
dnoczonemi Północnej Ameryki. 


Wiedeń 11 października. Z powodu obawy 
zawleczenia cholery zarządził minister handlu, aby 
à f i 7 dniowa obserwacya, jakiej obecnie podlegają 
Książę Adolf nassawski oświadczył, że pod ża- proweniencye z portów przy zatoce iskanderuńh- perfumeryach i drogueryach w Krakowie i Galicyi. 
dnym PR po e pa nie apo rejen- | skiej położonych, Poka hepten w igi DA statki, | oz 
cyl w semburgu. Nieprawdą jest, jakoby wzy- Į nad iej ości między Tri- 

7 E T ko, |paichodząco z miejscowości, leżących między KURSA TELEGRAFICZNE. 


CCA? > 3 wał ministra luksemburgskiego, Eyschena, do Koe- | polis a Mesyn 
Wierzbicki Ludwik we Lwowie dyplomem uzna- nigsteinu celem obmyślenia srodków na wypadek nosa AL października. Centralny wydział] Wiedeń 11 października. 2 godzina 30 min. popoł. 


nia; Antosz Marya, Chodan Agnieszka, Kisiel Mi. |śmierci króla Wilhelma holenderskiego. i i ię jut > 
chał, Kwik Marya, Kubacha Tadeusz, Nagórna |bawi obecnie w Hohenburg w Bawa aa baro raa yei 0 pralka AP 


Na wystawie roiniczo-leśne i i i 
w dalszym ciągu z Galicyi ant ian 
słu domowego: 


Dział ekonomiczny. 


$ Pw * : złr. ct złr. ct. 
AIN Anna, Płószaj Antoni, Kwik Tanka, wszyscy z Wią- oe "tek Kg py i Złą ża A walimięicy tła „A g ś Papier. opod..| 88 60 |Anglobanki ... .|168 25 
SPRAWOZDANIE zownicy, po 5 złr.; dalej mieszkańcy Humenowa: ż dyak ż 9 zostanie o 1/,°/ ’ |gpsrebma , |88 70 |Uniony ....... 245 — 
ea sd. 8 paddainika 1890. |lowdocty, gia gta Olena, Sendoj Nastka, Śalyma |, daja ię do dymi e Przocza. wiadomości | ago o pażdałrnika. Bank padtiwowy pod [AB gii paz .- 10765 |Baakeiaj :-: 940 
przemysłowej z d. 8 października 1890. e Swered Auna, Swered Barbara, S zero- |9 pos "aspira ELI ó tj sldoreee, a nato | wyższył stopę procentową od dyskonta na 5'/,, a |Akcye BanAus-W.981 — | < kol Kar Lud |202 og 
Przewodniczący: prezes Izby T. deiei a pady Wasinta Jerzy, po 5 złr. i „| praskich Maybacha i Herr udka E ol. SZA od lombardu na 6, względnie 6'/, od sta. Ry» kredytowe . 208 2 non pada. 0 sd 
pong s ami aji za fOlsienć BR ia aeri Bak adi: misyę ostatniego tłómaczy sobie pomieniony organ lila 24 głowa lr teert son ipae ye s Napoleony >. >. | |" 9 08 ethal |150 76 
p- Po załatwieniu wstępnych formalności podnosi j zarząd dóbr ks. Adama Sapiehy w Rawie ruskiej zniesieniem ustawy autisocyalistycznej. nej. sys poł nad aaa A ert Rh M e AEE Nordbaboy „a. .| 2076 
p. Juliusz Epstein, że Magistrat krakowski, a wzęlę- modą ronzowy ; Delewal G. w Grybowie dyplom TANAAN EE | kowego. i Honte wog. pan, m 2 Akan +. . „|248 25 
dnie zarząd m'ejskiej kasy chorych domagają e$ m nią. | | ET Nancy 11 października. Były oficer Bonnet e ER ER og aa POTERI , „98 80 
od bankierów opłaty wkładek do kasy chorych, darea lI rodki pomocnicze w dziedzinie| rne] łasne „C «  |skazany został za szpiegostwo na 5 lat więzienia |Losy tureckie . . .| 3840 |Ruble. .,. 9 . |142 50 
jakkolwiek bankierzy nie trzymają żaduego per-|Bospodarstwą wiejskiego : Seeling Ludwik w Izde.| LQlegramy w. »UZASU . |; 5000 fr. grzywny. 


bniku dyplom uznania. 
W grupie XV weterynarya: Szkoła weteryna- 
tyjna i kucia koni we Lwowie dyplom honorowy. 
grupie XVI sprawy melioracyjne, budowni- 


sonalu robotniczego, a pomoenikom swoim w razie 
choroby płacą całkowitą pensyę, tak, że oni ka 
pomoe kasy chorych wcale nie reflektują. Wo c 
tego wnosi, aby przeciw temu postępowaniu wnieś : 
zażalenie do ministerstwa, co też Izba po przemó-|ctwo i inżynierya: Zarząd dóbr ks. Adama Sa- 
wieniu p. wiceprezesa Mendelsburga — który wska- piehy w Rawie ruskiej medal bronzowy ; Homo- 
zał, że banki i stowarzyszenia kredytowe za per-|lacs Stanisław, Żeleński i Wimmer (fabryka pa- 
sonal swój żadnych opłat nie ponoszą — uchwaliła |tentowych dachówek) w Niepołomicach dyplom 
i biuru Izby do wypracowania przekazała. uznania. z 


Bourges 11 października. W tutejszej szkole Usposobienie giełdy: stale. 


pyrotechnicznej nestąpita wczoraj gwałtowna eks-| Berlin 11 października. 
plozya wskutek nieostrożności ogniomistrza przy | Banknoty austr.. . | 177 — 
napełnianiu haubic menelitem. Gmach szkolny zo- eg T ue R 
stał tormalnie rozsadzony. Pięciu ogniomistrzów 5%, Listy zast. pols. | 72 60 


zostało zmiażdżonych. 40 osób poniosło lżejsze u: 


Mościska 11 pażdziernika. Zebraniu wybor- 
ców większych posiadłości okręgu jaworowskie- 
go przewodniczy Władysław Jounga. Poseł Wło- 
zimierz Kozłowski zaznacza, że znaczne wydat 
ki wojskowe są konsekwencyą poparcia gia 


4°% Listy likw. pol. | —- 
Akce. kol. Kar. Lud. ; £9 

», austr, kred. . |170 
Ultimo Ruble .. . |252 75 


O 
ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR I WYDAWCA 


Antoni Kłobukowski. 


€ szkodzenia. 
roczechom zalecić należy wiarę w siebie i ener- Marsylia 11 października. Przybył tutaj jacht 
gię. Naród czeski, ochłonąwszy, nie może zapo- | „Chazałió.* 


6% Listy dłużne Zakł. kred 
ada wo Lwowie w o 


Kurs pieniędzy i papierów publicznych. 4, Renta austr. złota. . . . 


Imperyały rosyjskie . . . , , 


A apier. nieopodatkow. 4 ji c i = Az AS Ss 
rów 11 cera DĄ | WOA POZO Brut ZEE 
p W Towokzel. zie kt. 4 non a — —| — —| Rubel papierowy za 100 rubli . (142 501142 75 
a. A hliny 1.1860 Lit. A za 100 rub. a » n» 1860 „100 , 52 —|153 — 


Ruble rosyjskie papierowe zą 100. . » n 1864 „100 , 


Marki niemieckie . . . . . es’ 


im. w. oprócz kuponu bieżącego 

w rub. i kop.» « * * * « . 

Akcye kolejowe i bankowe 
prócz kuponu bieżącego. 


Kolei Karola-Ludwika po 210 złr, 
Lwow.-Czerniow. „ 200 „ 
Gal. Banku hip. welLiw. „ 200 „ 


5% Renta węg. papierowa . . ihia aai 
Rubel srebrny obrączkowy ... . . A 
Obligi. 
Za 100 fi. wart. im. oprócz kuponu bież, 
Wspólna państwowa renta papierowa . 
icyjskie obligacye indemnizacyjne . 


4, gal. Oblig. propinacyjne 26-letnie 


Ą » n e EARO tz 
4,7, Obl. poź. kol. węg. (za Ostb.) 


— —| — —| Akce a ot 96 
5%, Listy zast. Tow. . ziems, || 
Obligacye galicyjskie. AE ESNE SE 
5%, Galicyjskie indem. 10%, podat. 
4'/,'/, Gal. poż. kraj. z r. 1888 


. |109 25/109 75] 5%, Donau- .2z r. 1870 złr. 100 
100 25/100 50| Premiowe t e rn ; 


IETITTTEF] 
S8588| 3853| 


o oda "w kiikowo. - a po A0 tk: 3817 PER |a P ER "RECT 
6, Lug em Ee arardkjiwig Akeyo bankowe a, E bol 3o eal bbae ©: r T 

= powa Sęp "x „ Stanisławowa. . « ; Anglo-austr. Banku PRE ym 0 Y- 50 Sh dz I kraj. . a VEAR LA 
a 8 1 i ra, oe kapona ba I ROWE ROSE C EPO AANI | a | | 
gaj 0. "tg Baiyiika Bua.Pat E „| 030 : 4") Węg Banka hip: promi > JA S% Liny nastao [e „ © -| L a 
Pens e ooo R rioa 16 parisirka Wied. Bankverein. . . 100 ? Priorytety kolei. _ | | |Stanisławowskie . . : 4h Listy likwidacyjne”. w |= 86 
Ę y ? Banku hipot. we Lw. prom. | Š wywi a. i Akcye kolei. $ Gal Kar Ena 1381 809 SEa 25| 99 7 A k TW zga 
HG gabh krad. sis w Krak. 36 let R T y irin Pordyskada Poa ia 277 2 ATS Eeayo Żderh' 1879 Woie | | 00 60 DEE a i 


4 


Ostrzeżenie. 


Podający się z nazwiska jako Wła- 
dysław Zułczyński, wzrostn słusznego, 
lat 40, brunet, wrzekomo zbieg z woj- 
ska rosyjskiego — przyjęty do służby 
w Płokach poczta Trzebinia — skradł 
sukę Florę, maści żółtej z białemi ła- 
tami. Za doniesienie o tejże wypłaci 
obszar dworski Płoki 20 złr. (2153-4-4) 


W pięknie urządzonym lokalu 


przy ul. Sławkowskiej L. 6, I p. 
wydają się od 1 października b. r. śniada- 
nia, obiady i kolącye, zdrowo i sma- 
cznie przyrządzone w cenach dla każdego 
przystępnych. (2140-6 6) 

Józefa Horn. 


__ Dzierżawy 

= około 150 mórg nieużytków, pastwisk lub 
nisko położonej roli nad strumykiem, któ- 
rym możnaby zalać powyższą przestrzeń, 
poszukuje w celu chodowli ryb i prosi o 
zgłoszenia w Administracyi „Czasu* pod 
lit. W. w. 2230. (2230-3-3) 


= Notaryusz Runge w Muszynie 


POTRZEBUJE (2255-3-3) 


' koncypienta 


od 1-go listopada 1890 r. 


Towarzystwo powroźnicze 
w Radymnie, 


Towarzystwo zarejestrow. z poręką ograniczo- 
ną i subwencyonowane przez Wysoki Wydział 
krajowy we Lwowie, . 

poleca swoje 
wyroby powrożnicze i sieciarskie, 


|. tudzież pasy do maszyn, gurty do wybijania wóz- 
= ków, chodniki na korytarze i t. p., w najlepszej 
a. jakości, po cenach umiarkowanych. 

= Wskutek powrotu stypendysty naszego, posła- 
sn ermita Wysokiego Wydziału kraj owego, 
'. m fabryk powrożniczych w Pöchlarn i Wiedniu, 
A jesteśmy w możności najozdobniejsze nawet, a 


dotąd w kraju niewyrabiane, artykuły powrożni- 
cze, jako to: sieci do polowania, na ko- 
nie, załubnie, szpagaty kolorowe, a- 
ptekarskie, węże do siuawek, toreb- 
Ki myśliwskie, nakrycia salonowe na 
stół, hamaki bez guzów i t, d., po ce- 
nach umiarkowanych dostarczać. 


PRE KCI Z zr AWA 


i 
B 
Š 
| 
ro 
zi 
© 
S 
"o 
R 
g 
S 
© 
S 
B 
sę 
2 
$ 
œ 
© 
B, 
E 
A 
E 
3 


DYREKCYA: , 
X. Leon Pastor. Marceli Swiechowski. 


EL ISEN R AE PE OES I 0, PERTEN 


500 


Papier klosetowy 45 c. 


[ schottwiener Papierfabrik, 


l Wien, VII, Kaiserstrasse 76. 
(2276-148-) 


Najlepszy francuski koniak 
i wina Bordeaux 


poleca Szan. kupującym ©tto Wiener, głó- 
wny zastępcą firmy A. irannens, Arcachon- 
Bordeaux, w Wiedniu, IX. Serviten- 
(2179-2-10) 


TE SETĘTWIY 


A> 


MSC zało tów | 


gasse 24, Thür 10, 


- Dzienny targ sprzedaży mięsa 
4 w Wiedniu, 
I., Grossmarkthalie. 


"TA 


h 

| ARNOLD BAUER 
1 mianowany przysięgłym zarządcą ze 
= strony Magistratu stołecznego miasta Wiedaia, 


Ra ktaalnej usługi. 
| kiego rodzaju: ARNOLD B 
i (2025-4-26) 


Odznaczone na wystawach powszechnych 
w Londynie 1862 r., ani w 1867 r., Wiedniu 1873 r., 
Paryżu 1878 r. 


| GR spłaty 


fortepiana 


| Skład fortepianów i zakład wypożyczania 
_ A.Thierfelder, Wien, VII, Burggasse 71. 


Sukno. 


Dobre i modne materye po bardzo tanich 
cenach. Próbki do przejrzenia najchęt- 
niej. PP. majstrowie krawieccy, ajenci 
i kupcy, zapewniający większy odbyt, 
otrzymają na żądanie zbiory z 500 prób. 
TUCHFABRIKS-NIEDERLAGE 


„ZUM WEISSEN LAMM“ 
in Brünn, [2198-2-21] 


illustrowany cennik 


W. Krzysztofowicz w Krakowie, 


jedno-piętrowa z oficyną, w dobrym stanie, 
przy ul. Reformackiej pod Nr. 7, jest 
z wolnej ręki do sprzedania. Stała cena 
16.000 złr. 


|francuską 


Alojzy Kliibner reLwowie 


w Andrychowie p. A. Pukalski, p. J. Schnitzer; 
w Białej koło Bielska p. Fr. Schlec, p. E. Kruppa; 
w Bielsku (Szląsk a.) Rudolf Tomke, S. Steffan ; 
w Bochni J. Michnik, pani F. Górska; w Brodach 
Witkowski i Sp.; w Buczaczu K. Rogoziński ; 
w Chyrowie p. J. Strzelelecki; w Czortkowie p. 
M. Rosenzweig; w Dembicy p. J. Broś, p. Stan. 
Serednieki; w Grybowie p. A. Muszyński; w Jaśle 
p. Ignacy Kowalski; w Jarosławiu pani M. Pospiech, 
p. K. Zapłotny, p. O. Strassberg 
p. J. Sklenka; w Kałuszu p. 

w Kętach p. 
pani F. Goldamer; w Kołomyi u p. St. Romano- 
wieza; w Krakowie p. Fr. Lenert, p. P. Jadowski, 
p. Michał Karaś, p. J. Kosz, p. N 

Drobner, p. Józef Sklarczyk; w Krzeszowicach 
p. Jan Sanak; w Leżajsku p. S. Pomeranz; w Li- 
sku p. R. Barański; w Łańcucie p. I. Cetnarski, 
p. G. Bałuciński; w Mielcu pani I. Fintowska; 
w Moderówce u p. Wł. Gorala; w Nowym Sączu 
p. Kosterkiewicza wdowy następ'; w Oświęcimie 
p. St. Dołkowski; w Przemyślu pp. Ludkiewicz 
i sp., p. W. Bartoszyński; w Sanoku p. A. Dzu- 
ganowski; w Samborze p. Bronisław Mański, p. 
Br. Żuławski; w Sieniawie u p. M. Engeberga; 
w Stanisławowie 
p' J. Gizyński i 
p. A. Miildner i Sp., 
p. T. Rozumiłowski; w Ustrzykach pani W, Rut- 
kowska; w Wadowicach p. I. 
w Złoczowie p. J. Kordecki; w Żywcu p. Aleks, 
Waniek; w Żółkwi p. J. Olearczyk. 


zgrubiała skórą i brodawka usuniętą 
będzie w najkrótszym czasie prostem napędzlo- 
waniem słynnie znanym, jedynie prawdzi - 
wym środkiem przeciw odgniotkom 
aptekarza 
bólu. Paczka 50 ct. 
złotemi medalami. gm Skład w Kra- 
kowie u aptekarza Wiktora Redyka, 


CZAS z Niedzieli 12 Października 1890. 


Darmo i opłatnie! 
wysyła najnowszy _ (190:-16-) 


SKŁADU FABRYCZNEGO 


linia A—B pod Nr. 3%. 


SUKIENNICE Nr. 16. 

Zawiązawszy stosunki z najpierwszemi domami Paryża i Wiednia, 
jesteśmy w możności dawać najwykwintniejszy, najwyższej dobroci towar, 
po cenach nader niskich. 

„Louvre“ zaopatrzony przez rok cały w najnow. towary każdego sezonu. 
pf: T 


uriieckgekehrt, ertheile ich wiede- 
ram deutschen Unterricht, und 
bereite für deutsche höhere Schu- 
lən vor. (2250-2-3) 


B. MICHAEL, 
Hotel Müller, Dietelgasse. 


Specyalność „Louvru“ 


KAPELUSZE DAMSKIE I DZIECINNE. 
PARASOLE I PARASOLKI DAMSKIE. 

PRZYBRANIA BALOWĘ, I WIECZOROWE. 

GORSETY I SZNURÓWKI DAMSKIE. 

WACHLARZE DAMSKIE. 

KWIATY PARYSKIE, PIÓRA STRUSIE I FANTAZYJNE. 
SUKNIE PASOWANE. 

WOALE I WELONIKI. 

PERFUMERYE FRANCUSKIE I ANGIELSKIE. 

WODA KOLOŃSKA ORYGINALNA. 

Wszystkie towary paryskie są poświadczone oryginal- 
nemi fakturami; — wiedeńskie pochodzą z najpierwszych 
renomowanych fabryk. ; ; 

Zamówienia z prowincyi załatwia się za pobraniem pocztowem, nie 
rachując kosztów opakowania. (2089-10-) 


(1991-6-6) 


te. 


ktualn 


Najtańsza, najlepsza, wypróbowana, brunatta powłoka drzewna. 


BARTHLA ORYGINALNE KARBOLINEUM 


BE" chroni trwale “J aV 
powleczone płoty, szopy, składy, wozy, narzędzia gospodarcze, podłogi i t. p. przed gniciem, 
grzybem, butwieniem i owadami, W stajniach działa odwaniająco. 1 kilo starczy na 6 
metr. sześcienn. Prospekt darmo. Gatunek zapewniony jako niezrównany. Paczka próbna 5 kilo, 
A złr. 50 ct., 100 kilo AG złr. w Wiedniu. (1285-15 16) 


Michał Barthel i Spółka w Wiedniu, 


X., Keplergasse Nr. 20 (firma założona w roku 1781). 


DOM ZDROWIA 


konces. przez Wys. c. k. Namiestnictwo galicyjskie, 


ZAKŁAD LECZNICZY PRYWATNY 


Dra Jana Gwiazdomorskiego 
w Krakowie przy ulicy Łobzowskiej pod Nr. 32, 


dom narożni, 
w nowym, wyłącznie na cele lecznicze według wymagań nowoczesnej higieny 
stawianym budynku. 

Przyjmuje chorych obojej płci na wszelkiego rodzaju choroby, wykonania operacyj 
itd., z wykluczeniem chorób zaraźliwych i umysłowych. 
Pokoje dla chorych należycie wentylowane, obszerne, z komfortem urządzone. — 
Korytarze i schody zimą opalane. — Czytelnia. — Osobna sala operacyjna. — 
W lecie ogród spacerowy dla chorych. 

Słaranna opieka i wszelkie wygody zapewnione. 


WSZELKIE KĄPIELE W MIEJSCU. 


Ceny wraz z opieką lekarską i zupełnem utrzymaniem, apteką i kosztami 
opatrunków chirurg. 0d % złr. do 2 złr. na dobę. 
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w Krakowie, ul. Grodzka Nr. 13. 


mamma Próbki na żądanie. mam mamma Ceny umiarkowane. memm 
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Kamieniczka 


(2225 4 6) 


Za poręczeniem! 


Niema nic le la Mas e 


DO ZAPUSZCZANIA 
miękich i twardych podłóg. 


JEDYNY SKŁAD: 


Prospekta na żądanie przesyła się. — Ustnych wyjaśnień udziela na 
miejscu lekarz i właściciel zakładu. (2275-32-44) 


przy ul. Karola Ludwika, Nr. 13. 
składy na prowincyi: 


SANTITAL DE MIDY 


|  Essencya z yt kt gory drzewa sandałowego z Bombay, najzupełniej 
czysta, w kapsułkach zawarta jest znacznie skuteczniejszą aniżeli hopahu 


i kubeba. Czyni nepote używanie wszelkich szprycowań i w prze- 


ciągu dni trzech ulecza wszelkie najdolegliwsze i najwięoój zastarzałe 
rzeżaczki, nie utrudzając żołądka i nie udzielając nieprzyjemnej woni 
urynie. — Kazda Kapsulka opatrzona jest na czarno oddrukowanem 
nazwiskiem...... 

SKŁAD W PARYŻU, 8, ULICA VIVIENNE I W GŁÓWNYCH APTEKACH. 


; w Kamionce Str. 
Ksawery Ziszka ; 
rol Zakrzewski; w Kolbuszowy 


agel, p. Roman 


(1777 30-34) 


MPLA i NATURALN Y , 
iliński zdrój szezawiowy! 
Oddawna uznany zdrój leczniczy. Wyborny napój 


dyetetyczny. 


DF Składy we wszystkich handlach wód 
mineralnych. 


[1797-18-22] Zarząd zdrojowy w BILINIE (w Czechach). 


g W. Waldek; w Tarnobrzegu 
yn; w Tarnowie u p. Scharta, 
p. S. Szajna; w Tarnopolu 


obl, p. A. Keiner; 
(2135-5-) 


KAŻDY ODGNIOTEK, 


NAJLEPSZE I NAJMODNIEJSZE 


BERNEŃSKIE MATERYE NA UBRANIA 


w odcinkach 3'10 metr., na kompletne ubranie za złr. 6, 8, 10, 12, 14, 16, 18, 20 i wyżej. 

Materye na paltoty zimowe i zarzutki 
w odcinkach 2'10 metr. na paltot zimowy lub zarzutkę za złr. 6, 8, 10, 12, 15, 20, i wyżej. 
Styryj. pakłaki na surduty myśliwskie | Materye podszewkowe na zarzutki i 
i wężykowy w odcinkach 2:10 m. złr. 5, 6,|paltoty zimowe 1 metr 1 złr., 150, 2, 4 

8 i wyżej. i wyżej. 
Następnie materye na suknie dla wielebn. duchowieństwa, peruwieny i doskiny na ubiory 
salonowe, czarne i kolorowe tiiffel poleca 
SKŁAD FABRYCZNY DELIKATNYCH SUKIEN 
A 
WINCENTE NOWAK w Bernie mor. 
DF- Krautmarkt 13. Pü 


Rozsyłka za gotówkę lub za zaliczką; w pierwszym wypadku opłatna rrr — 
Nieodpowiedni towar przyjmuję napowrót, — Próbki darmo i opłatnie (1194-6-15) | 


madlauera pewnie i bez 


odznaczony 8 


(1800. 6-8) 


ŁPSZA 


NA [mi JM LBA 


NAJ L 
SZWAJCARSKA 


jAdoiqn eu ońJejew olysyauJag 
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A.MAESTRANI 
-ST GALLEN, 
w SZWAJCARYI. 


H. Fritsch w Krakowie. na Małym Rynku. 


Glazura do podłóg 


Alojzego Keila w Wiedniu, znakomite zapuszczenie miękkich podłóg. 
1 wielka flaszka 1 złr. 35 ct., 1 mała flaszka 68 ct. 


Pasta woskowa 


najlepszy i najprostszy środek do zapuszczania parkietów. Puszka 60 c. 
Posiada zawsze na składzie (2022-9-12) 


HH. Fritsch w Krakowie, na Małym Rynku. 


mag” Ajentów w 


wszelkich działów poszukuję wszędzie do 
objęcia bardzo korzystnego zastępswa. 
Oferty pod „„Itentable** przyjmuje 
biuro ogłoszeń W. Danneberg, w Wie- 
dniu, I, Kamęfgasse Nr. 7. (2171-5-10) 


Kodeks fiobotnicz 


(2252-2-10) 
© Robotnicze Ustawy Austryackie 


zestawione i objaśnione przez Michała Koczyńskiego, b. prof. U: J. 
(Kraków, 1890, 8vo, 15 ark. dr. X i 228 str.) do nabycia w dru- 
karni Wł. L. Anczyca i Sp. w Krakowie, po cenie A złr. 20 cnt. 


czyli 


si 
: 


IF ZMIANA LOKALU. 35 
Magazyn strojów, sukien | koniekcyj damskich 


Maryi Prauss w Krakowie 


„. PRZENIESIONY ZOSTAŁ 
na ulicę św. Anny pod Nr. 3, na I. piętro 
(dawniej hotel Victoria). 


Magazyn zaopatrzony został w najświeższe towary jesienne i zimowe, 
które, w wielkim wyborze poleca : 


IMĘ Materyały wełniane, jedwabne i wieczorowe; 

DEF Płaszcze, Okrycia, Zakiety i Wierzchy na futra; 

ME Kapelusze paryskie: 

DE~ Sznurówki paryskie i wiedeńskie; 

D Kwiaty, Pióra, Boa, Wstążki, Koronki, Hafty, Pasa- 
manterye, Bieliznę prof. Jägera, Pończochy jedwa- 
bne i półjedwabne i t. p. (2139-7-15) 

Towary doborowe. — Ceny umiarkowane. 


ZEGARMISTRZ. 


poleca Szanownej Publiczności swój 


W Skład zegarów i zegarków 


AAA 


NJ 


wszelkiego rodzaju 


i wykonuje je dokłądnie za 


poręczeniem. 


czonego przy powierzaniu mu roboty 


Ceny zegarków : 
złotych od zřr. 25 do 8200 — srebrnych od złr. 8 do 50 — 
miklowych od ztr. 5 do 20. 


Szkatułki grające melodye polskie "isosgwniesze na 


Anastazy Holi 


w Krakowie, ul. Szewska Wr. 7, li 


z najlepszych fabryk szwajcarskich i francuskich. | j 


Ceny najprzystępniejsze, rzetelna obsługa, ścisłe dotrzymanie terminu ozna- 
(1993-20-) 


wy p zę darki, 
znajdują się na składzie. 


Adres telegraficzny | 


. | ZO ZR AC 
Wystawa wiedeń. 
„Endhorn* Il | orn srebrny medal 
= PŁOWE. 


_ fabryka wyrobów ślusarskich i konstrukcyj żelaznych 
w Wiedniu, lll., Apostelgasse 32, 


dostarczają wyrobów wszelkiego rodzaja konstrukcyj żelaznych do budowli jak: 
konstrukcye wiązania dachów, świetlniki, schody, werandy, żelazne schody krę- 
cone, poręcze, balkony, kraty dachowe, kraty do okien i drzwi, wszelkiego 
rodzaju okucia do drzwi i okien podług rysunku i w każdym stylu, żelazne 
okna dla fabryk, szop i stajen, bramy posuwające się po szynach, patentowane 
żaluzye stalowe najnowszej kostrukcyi z przyrządem zwijającym je, zasłony 
mechaniczne, kapy kominowe, kuchnie angielskie rozmaite co do wielkości 
i wykonania — kraty grobowe, latarnie i krzyże — nitowane i walcowane 
dźwigary (Traverse) w każdym profilu, szyny kolejowe do budowli, lane słupy 
żelazne, rury do wychodków, poręcze do schodów i t. p. 

Dla pp. ślusarzy wykonywuja projekta i kosztorysy 

i podejmują się robót pod korzystnemi warunkami. 
Morespondencya w języku polskim, niemieckim, 
francuskim i rumuńskim. “ag (1795-1-12) 


R. 


PORĘCZENIE PRAWDZIWOŚCI 


naszych od 38miu lat pod względem doskonałości i skuteczności 
bardzo chłubnie uznanych szczególności : 


_Dra Suin de Boutemarda aromatyczna pasta do zębów, 


najpowszechniejszy i najpewniejszy środek do konserwowania i czyszczenia zębów i dziąseł, 
w , i ", paczkach po 70 i 35 e. 


Dra Borchardta aromatyczne mydło ziołowe 


najskuteczniejszy na tak niemiłe piegi, wypryski, pęcherzyki, łupież i inne nieczystości 
skórne, tudzież na kruchą, suchą i żółtą cerę, zarazem doskonałe mydło toaletowe. Zapieczę- 
towana paczka 42 e. 

Dra Beringniera olejek na włosy z korze-, Dra Beringuiera aromat. wyciąg koronny, 
m ziół dla wzmocnienia i konserwowąnia| jako wyborna woda perfumowa i do mycia, 
włosów na brodzie i głowie, flaszka 1 złr.| wzmacniająca i orzeżwiająca ciało, w oryg. 

Profesora Dra Lindesa roślinna pomada|  faszkach po 1 złr. 25 c. 1 75 c. 
laskowa, podnosi pozysk i gibkość włosów Dra Hartanga pomada | ziołowa dla wzmo- 
i nadaje się zarazem do utrzymania prze-| onienia i ożywienia porostu Włusów, w zapie- 
działa we włosach, w oryginalnych sztu- czętowanych i w szkle stemplowanych słoi- 
kach po 50 e. kach po 85 e. 

Bąlsamiczne mydło oliwne odznacza Dra Hartunga olejek z kory chinowej dla 
się swem ożywiającem oraz konserwującem | konserwowania i upiększenia włosów, W Za- 

działaniem na gibkość i miękkość cery, w| pieczętowanych i w szkle stemplowanych 
paczkach po 35 0. słoikach po 85 e. (33-8-10) 

Braci Leder balsamiczne mydło z olejku orzechów ziemnych, sztuka po 25 cent., 4 sztuk; 


w jednej paczce 80 cnt. Poleca się szczególniej na chropawą i popękaną skórę i delikatną 


cerę, osobliwie kobiet i dzieci. 


Jedynie sprzedają po powyższych cenach oryg. w Krakowie: pp. W. Redyk 
aptek., Leon Rosner aptek., F. Sobierajski aptek., K. Wiszniewski i Józef 
Rudnicki; w BIAŁY: E. Keler aptek.; w BRODACH: Wilhelm Landesberg aptek. i H. 
Griinspan apt.; w BRZEŻANACH: B. Fadenhecht; w CZERNIOWCACH: 1gn. Schnirch; 
w DROHOBYCZU: Wiktor Razka, aptek.; w GRYBOWIE: Alojzy Muszyński; w JARQ- 
SŁAWIU: W. Rohm, aptek.; w KOŁOMYI: K. Laden, apt. i E. Stencel; w KOPYCZYŃ- 
CACH A. Maks. Reder, apt.; we LWOWIE: P. Mikolasch apt., Zyg. Rucker apt., J. Beiser 
apt., A. Sklepiński apt., Jan Wiewiórski apt.; w MILÓWCE J. Reisner apt.; w NOWYM 
SĄCZU: W. Filipek apt., R. Jakubowski apt.; w PRZEMYŚLU: Ed. Machalski; w RZE- 
SZUWIE: Ign. Schaitter i Spół.; w SOKALU: E. Wysoczański apt.; w STANISŁAWO- 
WIE: Jan Macura apt., Adolf Beill, aptek. i Albin Amirowicz aptek.; w TARNOPOLU: 
Franciszek Jamrogiewicz apt.; w TARNOWIE H. Wierzycki. 


3 PE h 
ków Ostrzeżenie ! imi Przed naśladowaniami Dra Borchardta mydła 


ziołowego i Dra $uin de ioutemarda pa- 
sty do zębów, ostrzegamy niniejszem Szanownych kupujących usilnie. 


Raymond & Co. w Berlinie, o. k. właściciele przywilejów. 
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CZAS z Niedzieli 12 Października 1890. 


Nowe wydawnictwa 
KSIĘGARNI 
G. Gebethnera i Sp. w Krakowie 


Dr. J. Polak. 
Podręcznik leczniczy, 


wskazówki leczenia domowego, dla użytku dwo- 

rów, gmin, księży, nauczycieli, majstrów, nadzor- 

ców warstatowych, zawiądowców dróg żelaznych, 

felczerów i t. p. wydanie nowe, uzupełnione, 
z 50 figurami w tekście, © centow. 


Bernard Perez. 


Psychologia dziecka, 
I. Trzy pierwsze lata życia dziecka, przekład 
z 4-go wydania Maryi Dzierżanowskiej. 
A złr. $0 cnt. 


Dr Jan Stella-Sawicki. 


Rady dla młodych mężatek, 


wydanie czwarte przejrzane, poprawione i uzu- 
pełnione. 90 cent. 


Herbert Spencer. 


0 WYCHOWANIU, 


umysłowem, moralnem i fizycznem, przełożył 
Michał Siemiradzki, wydanie czwarte. 1:50 złr. 
— (2189-2-3) 

Dr Leopold Weizenblnt, 


Mężatka i matka, 
czyli przepisy zachowania się kobiet w stanie 
brzemiennym, oraz pielęgnowania niemowląt, wy- 
danie 4-te powiększone. 90 cnt, 


Do nabycia we wszystkich księgarniach. 


| a mam zaszczyt zawiadomić 
Szanowną Publiczność, iż przybyw- 
szy z Warszawy, z dniem 1 października 
b. r. otworzyłam 


MAGAZYN 
KONFEKCY! DAMSKIEJ 


w Krakowie, 
przy ulicy Wiślnej L. 4, Isze piętro. 
Przyjmuję wszelkie zamówienia w za- 
kres konfekcyi damskiej wchodzące i wy- 
konywam je podług najświeższych żurnali, 
za nader przystępną cenę i na czas ściśle 
oznaczony. (2285-2 3) 
Polecam się więc łaskawym względom 
Szan. Dam. 
ANIELA PASŁAWSKA. 


Niniejszem mam zaszczyt donieść Szan. Pu- 
bliczności, że 


ESTAURACYE 
w hotelu Rosyjakiia „pod Różą“ przy ulicy Flo- 
ryańskiej w Krakowie, od 1 października b. r. 
zwijam, zatrzymując jak dotąd znaną powszechnie 


Restauracyę 


w hotelu Ibrezdeńskim , gdzie bez naj- 
mniejszej zmiany, tak co do cen, jak również 
doborowych potraw, pozostaje. Prócz tego po- 
dejmuje się wszelkich zamówień gastronomicz- 
nych tak w lokalach restauracyi, jak po za ob- 
rębem tejże, nadmieniając, że restauracya moja 
posiada znaczny zapas bulionu czysto-mięsne- 
go (zdrowotnego) w cenie po 4 złr. za kilo. Dzię- 
kując za dotychczas udzielane mi zaufanie, pole- 
cam się dalszym względom, a staraniem mojem 
będzie zadość uczynić nawet najwykwintniejszym 
wymaganiom. (2134-4-10) 
St. Majewski. 


e 4 ASW 


stare i nowe sprzedaje najtaniej (1988-106 ) 
ENIL WEINER, WIEK, 1., Salzthorgasze 4 


Dra WEBBA 
c. k. wył. uprz. angielska 


flanel. koszula wierzchnia 


z automat. ogrzewaczem ciała. 
Patent w Austryi-Węgrzech i za- 
granicą. Nieodzowne spodnie 
ubranie dla cierpiących na dol- 
ne części ciała, my śliwych, ofi- 
| cerów, gospodarzy wiejskich 

Ji wszystkich chcących swe 
| zdrowie stale utrzymać, bar- 
dzo gustowna i dobrze leżąca 
przez wszystkich lekarzy go- 
rąco polecana. Cenniki i prob- 
bi materyi rozsyła się opłatnie 

Deutsche Wollwaaren Fabrik 

(S. Goldmann) Dresden I. 


(2030-3-14) 


Brzed naśladownictwem ostrzega się usilnie. 
lko ze znakiem ochronnym. 


CARBOLINEUM AVENARIUS 


najtańsza powłoka barwy orzechowo-brunatnej, 
chroni trwale wszelkie z drzewa OKE, na 
wpływ powietrza ka lat , jak = ar, 
szopy, magaz werandy, dachy gontowe, bra- 
m p e mir wiay i igi szlizy młyńskie 
i ścieki wodne itp. przed ciem, butwieniem 
i grzybem. Każdy robotnik może uskutecznić 
powlekanie. 5 klg. opłatnie ztr. 4°80. Deso- 
czki powlekane próbne darmo. (1702-30 82) 


C.k. „rz ANT|- BAKTERION c. k. uprz. 


Jedyny bezwonny środek odwietrzający do zu- 
pełnego usunięcia niemiłej woni z klosetów, 
śmietników, stajen itp. Chemicznie BAT zapo- 
biega ochronnie przeciw zarazie u bydła i służy 
jako środek przeciwgnilny do przemywania ran. 
Prospekty „świad. i przepisy użycia darmo i opłat. 
Fabryka karbolineum Amstetten 
Avenarius & Schranzhofer, 
Wien, III. Hauptstr. 84. 


ERNENSKIE 
resztki sukienne 
TEE EE NESESER 


: na jesień i zimę 
IOZBy*a za gotówkę lub za zaliczką, po 
zadziwiająco tanie cenach, — tylko 
w dobrych gatunkach : 


3'10 m. materyi na ubranie . . . złr. 480 
(10 y n n n lepszej 6 80 
3'10 „ - n = » dobrej „ 1050 
8:10 p n n 3 najlep. „ 16:50 
210 „ p. na surdut „ , , n 560 
210 , ` n p» dobr.złr.22 „ 16:— 
210 „ pakłaku . . złr. 3:40 do „ 4:20 
210 , „ dobr. „ 540 6:— 


SKŁAD FABRYCZNY SUKIEN 
E. Flusser w Bernie mor. 


Wominikanerplatz 8. 


Próbki darmo i opłatnie. — Nieodpowledni 
towar przyjmuję napowrót. (1793-7-20) 


SKŁAD 
własnego 


wyrobu. 
4 | 


| SKŁAD K 


| JAN BAJER w Krakowie 


| Kręgle z drzewa grubego i bukowego od 3 złr. do 
| 5 złr. za 9 sztuk. — Kule z drzewa oliwnego (Lignum 
|| Sanctum) od złr. 1:50 do złr. 4:50 za sztukę, a z drzewa 
grabowego lub bukowego od złr. 1 do złr. 1 cnt: 50 za 
sztukę. — Krokiety rozmaitej wielkości po cenach 
bardzo przystępnych. 


AS OGNIOTRWAŁYCH. 


(2165 3-52) 


z bursztynu, rogu, 


przy ulicy Grodzkiej 15. 


Połeca również elegancko i gustownie 

wykonane wyroby 

i ianki, kości słoniowej i drzewa, | 

jakoto: fajki, cygarniczki, szachy, arcaby, domino, przy- | 

bory do bilardów itp. Przyjmuje do reperacyj: wachlarze, 

grzebienie szyldkretowe i wszelkie przedmioty w zakres 
tokarski wchodzące, po nader niskich cenach. 


WAŻNE 


dla Panów 


Rostalratorów. 


Wiedeńskie 
Wystawowe 


miO, 006) 


fosy r złr. 


mag" "Hylko mały apas. 
MA losów 1O zir. 
G losów 5 zr. JO cnt. w. a. 


fir. Wartości 


(2167-15-) 


Ciągnienie już ania 30 Października b. r. 


Losy po A złr. w zarządzie loteryi wystawy w Wiedniu, II, w rotundzie; w KRAKOWIE u J. Altstadtera, Ar. Eibenschitza, J. Grajowera, A. Holzera. 


Wilczewski i $p. w Gdańsku 


z wydziałem w Hirólewcu. 
Jedyny polski handel zbożowy 
i ekspedycyjny, 
ISTNIEJĄCY OD LAT 13, 


poleca się do komisowej sprzedaży 
zboża, drzewa i t. d., przyrzekając 
rzetelne i dokładne załatwienie poru- 
czonych interesów, (2223-4-18) 


BUDAPEST. 
<= unterR.Blumenau0S"* * 
IN ALLEN BESSEREN 


SODENBACH 


= 


(1982-21-) 


ACAQG. 


jak n 


Medal brązowy 
1872. 


Medal srebrny 
1881. 


ALFRED | 


optyk c.k. Kliniki okulistycznej Uniwersytetu Jagielońskiego, 


w Krakowie, Rynek 14. 


3 


Medal srebrny 
1882. 


Medal srebrny 
1870. 


BIASIONW 


ME" MAGAZYN ZAŁOŻONY W ROKU 1801. "qgg 


Instrumenta optyczne, fizyczne i matematyczne. 


Jako dostawca pierwszych PP. Lekarzy Okulistów w kraju oraz klinik okuli- 
stysznych, posiadam zawsze znacznie zaopatrzony skład we wszelkie możliwe przy 
bory optyczne oraz szkła i oprawy w najlepszym gatunku, które podług recept tak 
zwyczajnych jako i kombinowanych przepisywanych przez PP. Lekarzy Okulistów 

ajdokładniej i sumiennie wy 


onywuję. 


(1303 20-) 


FABRYKA NARZĘDZI CHIRURGICZNYCH, ORTOPEDYCZNYCH 


I BANDAŻY. 


GŁOWNY SKŁĄD ŚRODKÓW OPATRUNKOWYCH I DO PIELĘGNOWANIA CHORYCH. 
pg” Ceny umiarkowane. WE 


Szwajcarskie i Manheims 


Młocarnie, Kieraty, Lokomebile, Młyn 
Pompy do studzien i gnojówki, 


jakoto: 


kie maszyny oryginalne, 


ki do czyszczenia zboża, Wialnie, Trieury, 
Siewniki ręczne i rzędowe do wszelkiego zboża 


i specyalne do rzepaku i buraków cukrowych, Siewniki szerokorzutne, Krajacze 


TAPETY, 


obicia pokojowe francuzkie, amerykańskie 
i krajowę od najtańszych do najwykwint- 
niejszych, sztukaterye, dekoracye, story 
drylowe, oeraty na męble i stoły, otrzy- 
mał świeżo i poleca 


Zakład dekoracyjny i skład tapet 
Wilhelma Fenza w Krakowie. 


(1986-57-) 


Wezwanie do przedpłaty. 
Wyszedł nakładem moim pierwszy zeszyt dzieła: 


Malowniczy Opis Polski 
czyli geografia ojczystego kraju. 
Ułożył J. Chociszewski. 

Zeszyt ten zawiera 96 stron na pięk. papierze, 
mapkę fizyczno-etnograficzną i 23 staran. odbitych 
rycin, między któremi zasługują na uwagę: Zupy 
solne w Wieliczce. — Polowanie Króla Janą na 
czaple. — Kozice i świstaki w Tatrach. — Żubr 
i łoś.— Widok Gopła przy Kruświcy. -— Brzegi 

Niemna. — Przejażdżka po Dunajcu. 

Zeszyt lII. zawierać będzie: Anografię i staty- 
stykę. Zeszyt III.: Geografię historyczno-polity- 
czną z licznemi rycinami. 

Sądzę, że jeżeli jakiekolwiek dzieło, traktujące 
o ojczystych naszych sprawach, zasłużyć sobie 
winno na popularność, to szczególnie „„Mialow- 
niczy ©pis Polski<ć jest tem wydawnictwem, 
wniesie ono bowiem tak do domu obywatelskie- 
go, jak i do skromnego mieszkania rzemieślnika 
i kmiotka niejako streszczenie wszystkiego tego, 
co najwięcej obchodzi każdego prawdziwego Po- 
laka. Libelt w sławnej rozprawie swojej: „O mi- 
łości Ojczyzny“ pisze, ża wzmożemy miłość do 
całej ziemi ojczystej, jeżeli ją dokładnie poznamy. 
Otóż dzieło to ma ułatwić także szerszemu kołu 
społeczeństwa naszego poznanie kraju i ludu na- 
szego, mianowicie, że jest napisane zajmująco, 
iże z powodu niskiej ceny nabyć je może nawet 
mniej zamożny. [2267-2-2] 

Warunki prenumeraty. W celu ułatwie- 
nia nabycia „Malowniczego Opisu Polski“, ogła- 
szam przedpłatę w ilości 2 złr. za całe dzieło 
razem z przesyłką. Z oprawą 8 złe. 40 ct., 
w lepszej oprawie 2 złr. 36 et. Po zamknię- 
ciu prenumeraty cena podwyższoną zostanie. 

Przedpłatę należy posyłać pod adresem: 

H. Kozłowski, Poznań, ul. Dłoga 8. 


Kaftaniki oryg. prof. Dra Jagera 
oraz Jerseye 


otrzymał w wielkim wyborze i poleca (1897-3-) 
Kazimierz Niesiołowski 
w Krakowie, Sukiennice Nr. 24. 
Mg" Ceny bardzo niskie. "Tag 


Zu beziehen durch jede Buchhandlung ist die 
preisgekrönte in 20 Auflage erschienene Schrift 
des Med-Rath Dr Müller uber das 


gestai A Sffiwen- and 
TER A CZ 
Freie Zusendung unter Couvert für 60 Kr. in 


Briefmarken. (2180-2-52) 
Eduard Bendt, Braunschweig. 


Obszerny i suchy parterowy lokal 


na rogu ulicy św. Jana i św. Tomasza, 
na pomieszczenie biur, magazynów, lub też 


na sklepy, razem lub 


częściowo do najęcia 


od Nowego Roku. 
Bliższa wiadomość w Biurze Admini- 


stracyi Grand Hotelu. 


(2274 2-6) 


Prawdziwą uiefałszowana 


oryginalną normalną bieliznę z wełny owczej 


1 ce. k. wył. uprz. 


patent. normal. kalesony do jazdy konnej 


(fabrykauci Jan Hampf & Söhne, Schónlinde) 
dostarcza w uznanym najlepszym gatunku i po nader tanich cenach 


tylko 


Ignacy Kessler. 


Główny skład w Wiedniu, I, Stephansplatz, Stock-im-Eisenplatz 7 


Zamówienia z prowincyi punktualnie za zaliczką. — Katalogi i cenniki 


darmo i opłatnie. (1799-146 -) 


DG Uprasza się dokładnie uważa ćna adres. TR 


, 


AS 


Kwizdy karma pożywcza 
30 centów. 


Odznaczony medalami na wielu wystawach gospodarcze-rolniczych. 
Uznania dżokejskich klubów. 
aan dwicinaninndkóóią 


KWIEZDY 


Korneuirski proszek pożywczy dla bydła 


dla koni, bydła rogatego i owiec, 
1 pudełko 70 ct., pół pudełka 35 ct. 


KWIZDY 


c. ik. wył. uprzyw. płyn przywrotczy 
Gata Tr 0 


dla koni i bydła. — W skrzynecz- 
kach po 6 złr. i 3 złr., w paczkach po 


Kwizdy Wazelina na kopyta końskie, 


na kruche i pe- 
kające kopyta. — 


CHOCOLADE ` 
JORDAN TIMAEUS 


U WIEN- PRAG 


ECHTER ENTOELTER 


Č 


DROGUEN: SPEŁEREI-UND DELICATESSENGESCHARTEN. 


VORRATHIG 


© unter eigener Firma 
k 


K 


Lo 


Wody mineralne i naturalne, 


VICHY 


do buraków, Maszyny do szatkowania kapusty, Maszyny do rozdrabiania zie- 
mniaków, QGniotowniki, Szrutowniki, Młyny do mielenia wszelkiego zboża, 
ręczne i do kieratu do 25 korcy mąki na dzień, Rozkruszacze makuchów, 
Pługi wszelkiego gatunku, Brony, Widły do siana, gnoju i buraków, Grabie, 
Motyki oraz wszelkie inne Maszyny i Narzędzia do gospodarstwa potrzebne — 
wyłącznie dla Galicyi i Królestwa Polskiego, po najnmiar- 
kowańszych cenach i dogodnych warunkach, są do nabycia u 


(1710 10-18) 


J. B. Priiwera w Krakowie, ul. Floryańska Nr. 32. 


Do nabycia we wszystkich handlach wód minerał. i aptekach. 


1 puszka złr. 1 ent. 25. 
(sztuczne kopyto rogowe). Laska 


Kwizdy kit na kopyta $7555 


i wię dla wzmocnienia karmy i szyb- 
Kwizdy pr oszek dla swin kiej pomocy dla wynędzniałych zwierząt. 


Wielka paczka 1 złr. 26 centów, mała paczka 63 centy. 


i ją dla zwierząt domowych. 1 sztuka 
Kwizdy mydło do mycia 40 cent., 1 mała puszka 80 cent., wielka 
puszka 1 złr. 60 cent. 


Kwizdy mydło siodłowe konserwowania siodeł i skór. 
1 puszka 1 złr. (415-8-11) 


Celem uchronienia się przed naśladowaniami, należy uważać na powyższy 
znak ochronny. 


do czyszczenia, polerowania i 


Administracya: w Paryżu, Boul. Montmartre 8. 
GRANDE - GRILLE. Choroby lymfa- 
pom , organów trawienia, zatory, wątroby 
i lony, kamienia i t. d. 5 
HOPET AL. Choroby organów trawienia, 
ociężałość żołądka, brak - sużpi upośledzo- 
ne trawienie, Pii żołąd 
CELESTINS. Choroby krzyża, pęcherza, 
|jzwiru w moczu, podagry, Cukrzyć, (diabetis), 
wydzielania białka w moczu. 2017-18-20] 
HAUTERAWIE. Choroby krzyża, pęche- 
rza, zwiru w moczu, dna, cukrzycy i białka. 
ądać należy, aby nazwisko źró- 
¡Ara znajdowało się na kapslach. 
Dostać można w Krakowie w apt. W. Re- 
| dyka i Konst. Wiszniewskiego oraz u S, Fein- 
tucha, J. Wentzla, W. Goldwassera i Józefa 
H Goldwassera; w Tarnowie u p. N. Traum. 


R PSR 2) 


SAXLEHNERA 


WODA GORZKA. 


M$ punktualny, pewny, łagodny skutek. "E 


Także przy dłuższem używaniu może być przez przyrządy trawienia znakomicie zniesio- 
ną. — Łagodny, dosyć przyjemny smak, — Stale je 


Dla ochronienia się od mamiącego naśladowania należy żądać 


„Ssaxiehnera wody gorzkiej. 


Zalety Saxlehnera zdroju Hunyadi Janos 


według orzeczenia słynnych lekarzy : 


zawsze 


nakowy i trwały skutek. — Mała dawka. 


(1798-25-25) 


| 


ŻĘS Kornetu 


Ei Ed ES EJ Ed Ed Ed Ed- Ed BIC ET Ed ETCETERA ES EA ET Ed Ei 


Franciszek Jan IKwizda, apteka obwodowa 
| w iKorneuburgu pod Wiedniem, 
c. i k. austr. i kr. rumuński nadworny dostawca wyrobów weteryrarskich. 


KWIZDY 


proszek pożywczy da bydła 
K WIZDY c. ik. uprzyw. płyn przywrołczy 


i Kwizdy wyżej wymienione wyroby 


są prawdziwe do nabycia we wszystkich aptekach i składach aptecznych państwa 
austryacko-węgierskiego. 


| 
| 
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M 
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uma 


Do Kapitalistów 


Zecer (drukarz), wszechstronnie wykształcony, 
zarządzający od kilkunastu lat większą drukarnią, 
mający koncesyę na otwarcie drukarni, poszukuje 
wspólnika z kapitałem najmniej 6 tysięcy złr. w. a. 
Porozumienie ustne może nastąpić każdej chwili. 
Oferty uprasza się adresować: Compositeur 
d'imprimerie, poste-restante w krakowie. 


(2286-1-3) 


I 


Szkoła tańców 


otwartą została przy ul. Zwierzyniec- 
kiej pod 1. 21. Lekcye już się rozpoczęły. 
Można się zapisać każdego czasu. (2318-1-6) 


Bronisława z Leśniowskich Janowska. 


Ucznia 


poszukuje księgarnia 
S. A. krzyżanowskie- 


~ j udziela H. Jelska przyjgo w Krakowie. 2316-1-3 
Lekcyj muzyki ul. Esruólók Tej pod 
Nr. 43, na I. piętrze. (2290-1-6) 


Wielkopolanin 


z wykształceniem uniwersyteckiem jako 
prawnik, a akademickiem jako rolnik, 
z długoletnią praktyką, nieżonaty, czynny, po- 
szukuje administracyi lub dyrekcyi wię- 
kszej majętności ziemskiej lub innego stosownego 
zajęcia. — Admumistracya „Czasu“ wskaże adres. 


(2288-1-3) 


Elektryczne oświetlenie 
Wystawy Obrazów 


w Sukiennicach 
trzy razy w tygodniu tj. we środy, piątki 
i niedziele. 
Wstęp 3Q cent., dla dzieci 10 cent. 
Początek o zmroku. 


We środy i niedziele 


ly poszukuje lekcyj lub zajęcią w biu- 
Akademik rze za skromnem wynagrodze- 
niem, w każdym czasie. Adres NI. HI. poste 
restante kraków. (2302-1-2) 


z wiktem lub bez 


s przygrywa Pokoje umeblowane teg, = bez 
MUZYKA WOJSKOWA 13-go PUŁKU. Karmelickiej Nr. 43 na I. piętrze. (2289-1-6) 
W piątki 


Członkowie Towarzystwa Przyjaciół Sztuk 

Pięknych za okazaniem przy kasie biletu 

rocznego, mają prawo wstępu za 10 cnt. 
od osoby. [2319 1-12] 


sować do mnie: Kraków ul. 
Wiikołajska Nr. 5. (2292) 
Dr Stanisław Biesiadecki. 


JO ow wszelkie listy i pisma adre- 


Atestowany nauczyciel 
rosyjskiego języka szkół rzą- 
dowy cii w Królestwie Polskiem, powro- 
ciwszy do kraju, naucza specyalnie 
rosyjskieg języka, z konwersacyą rosyj- 
ską. niemiecką i polską. Adres: Ik. K. 
poczta Alwernia. (2293-1-2) 


E zef Rudnicki w Krakowie 


poieca: 12295-1- ] 
oryginalna Jaegerowską 
bielizne, męską i damską, po 
cenach fabrycznych; 
pantofelki i buciki pokojowe. 


Przy ul. Floryańskiej pod L. 36 jest do wynajęcia: 
pokój kawalerski 


na I. piętrze, frontowy, odnowiony, od 1 listo- 
pada; oprócz tego każdego czasu 


Biuro informacyjne nauczycielskie 


Mme STEPHANIE 


w Krakowie, ulica Długa Nr. 7, 
poleca: 1) Nauczycielkę Niemkę z język. 
pol., franc. i muzyką; 2) Naucz. Polkę, wysoko 
wykszt., z jęz. frane., niem. i wyższą muzyką ; 
3) Naucz. Polkę z językiem franc., niem., angiel. 
i wyśszemi rysunkami |z natury]; 4) Nau- 
czycielki Polki z jęz. franc. i średnia muzyką, 
podejmujące się przygotowania do szkół. Pensya 
250—400 złr. b) Bonę Niemkę z dobremi polec. 

Uwaga. Biuro podejmuje się sprowadzania 
guwernantek i bon Paryżanek, za których 
uczciwość i uzdolnienie poręcza. (2291-1-3) 


czynszem. 


Przy zakładach górniczo- 

hutniczych JW. Andrzeja 

hr. Potockiego w Sierszy, 
poczta Trzebinia, jest posada 


asystenta górniczego 


zaraz do obsadzenia. 
Refiektanci, którzy cheą się ubiegać 
o tę posadę, mają swe podania, zaopa- 
trzone świadectwami ukończonych stu- 
dyów akademii górniczej, jak również 
odbytej praktyki, powyższemu Zarzą- 
dowi jaknajspieszniej przedłożyć. 
[2317.1-2] 


Wydział krajowy (2313-1-3) 
L. 40108. 


Ogioszenie konkursu. 


W celu nadania posady Dyre- 
ktora krajowego archi- 
wum aktów grodzkich i 
ziemskich w m rakowie, 
ogłasza się niniejszem konkurs. 

Kompetenci o tę posadę, z którą 
połączona jest remuneracya W Coroczuej 
kwocie tysiąc (1000) złr. w. a. bez 
prawa do emerytury i bez wszelkich 
dodatków, winni złożyć metrykę chrztu 
i wykazać, iż są historykami lub pra- 
wnikami, którzy swemi naukowemi pra- 
cami w dziedzinie historyi polskiej lub 
prawa polskiego złożyli dowody, że 
czynnościami archiwalnemi zdołają kie- 
rować z umiejętną metodą i rozumie- 
niem przedmiotu. 

Bliższe określenie praw i obowiąz- 
ków Dyrektora zawarte jest w uchwale 
Wys. Sejmu z d. 21 sierpnia 1877 r, 

Podania należy wnosić do Wydziału 
krajowego majdalej do dnia 
30 Listopada 1890 r. 

Z Rady Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem 
Księstwem Krakowskiem. 

We Lwowie d. 30 września 1890. 


Ogłoszenie licytacyi. 
5 se 

Na mocy reskryptu Wysokiego Wy- 
działu krajowego we Lwowie z dnia 
30 września b. r. L. 40,511, rozpi- 
suje Komitet administracyjny szpiiala 
św. Łazarza licytącyę na dostawę sil- 
rowych artykułów żywności dla szpi- 
tala św. Łazarza w Krakowie, na czas 
od 1 stycznia do 31 grudnia 1891 r., 
według następujących grup: 

I. Mięsiwo i kości. 

II. Słonina i szmalec. 

III. Mąki pszenne, żytnie i otręby. 
IV. Kasze wszelkiego rodzaju. 

V. Groch i fasola. 

VI. Mleko i śmietanka. 

Licytacya odbępzie się w dniu 29 
b. m., w biurze Dyrekeyi szpitala, od 
godziny 10-ej do 12-ej w południe, 
zapomocą pisemnych ofert, zaopatrzo- 
nych marką stemplową na 50 et. 

Wadya od ceny fiskalnej całorocznej 
ilóści artykułów w wysokości 10%, 
mają być osobno, niezapieczętowane, 
komisyi licytacyjnej wręczone. 

Bliższe szczegóły licytacy! i warun- 
ki dostawy odczytać można codziennie 
w biurze Zarządu szpitala od godziny 
8 rano do 2 z południa. 


Kraków dnia 8 października 1890. 


Przewodniczący Komitetu: 


____pr Weigel. 


Qscionkami drukarni „CZASU%, 


M 


NOWY WYNALAZEK 


ur IXORA 


ED. PINAUD 


à 'IXORA 


".|ę=4 


Essencya dla chustek... à TIKORA 
Woda tualetowa ATIXORA 


Puder ryżowy..,.. s... ATIKORA 
Kosmetyk à TEWOMA 
87, boulevard de Strasbourg, 37. 


(2031-4-) 


* 


BiZarząd dóbr Bierzanów, 
pocztą Bierzanów, sprzedaje swoje z do- 
skonałości powszechnie znane stołowe 


2 


2 złr. 50 c. z odstawą do domu. 


PY WZYRYOJEC WIPE 


W Atztoo „FD, 


R na 


ziemniaki, korzec czyli 100 kilo po! w 


CZAS z Niedzieli 12 Października 1890. 
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— FAMILIENHEIM. FA 
Leczniczy zakład wychowawczy dla umysłowo upośledzonych dzieci 


w Tulin, godzinę drogi od Wiednia. (2024-5-6) 
Kierownik lekąrski: Kierownik wychowawczy : 
Dr. med. Wigili von Iireutzinfeld. Dr. fil. S. Ińirenberger. 
Prospekta darmo. 


Maslo 


Molila proszki Seidlickie. 
Tylko prawdziwe, 


jeżeli na etykiecie każdego pudeł: 
ka wydrukowany jest orzeł i firma 
A. MOLLA. 
Trwały i pewny skutek tych pro 
ŻA szków w najuporczywszych oier- 
Ws pieniach zołądka i trze- 
wów brzusznych, kurczach 
żołądka, zaflegmieniu, zgadze, 
chronicznem zaparciu stol- 
ca, w cierpieniach wątroby, za- 
stójach krwi uraz hemoroidach 
i w najrozmaitszych chorobach 
|«obiecych, zapewnił od wielu 
lat tym proszkom obszerne wzięcie 


+00 
codziennie świeże 1 klgr. złr. 150 i 1-20, 
kuchenne 1 klgr. 90 ct. 
Sery krajowe 


po cenach niskich  (2232-2-) 


poieca Mleczarnia Dobrzyńskiej. 
.9299999099999900909900900 


OSTRZNMKENIE. 
BSG" Fałszywe wyroby będą sądownie ścigane. "TRĘĘ 


Cena zapieczętowanego oryginalnego pudełka I złr. w. a. 
Z LLCCCcccck ca 


Jako weieranie do skutecznego opatrywania gośćca, reumatyzmu, wszelkiego rodzaju bolów 
członków i spraliżowań, bólu głowy, uszów i zębów, jako Kkomapresy we wszelkich skalecze- 
niach i zona, zapaleniach i pt A Wewnętrznie z wodą zmieszana w nagłej słabości, 


wymiotach, kolkach i rozwolnienin. — zka z doskonałym opisem 90 ont. 
lko prawdziwa, jeżeli każda flaszka zaopatrzna jest 
WT” M Ko podpis í siek ockronny Molla. TE 
55 a I 


(QLEJ TRANOWY M. KROHN & Comp. 


w Bergen (w Norwegii). 


Najskuteozniejszy i najodpowiedniejszy środek w cierpionineh piersiowych i płue; przo- 

ciw skrofułom, wysypkom skórmym, w ohkorobach gruezołów, tudzież dla popra- 
wienia ogólnego odżywienia wątłych dzieci. (1983-89 - 

Ze wszystkich w handlu znajdujących się gatnnków jedynie odpowiedni do leczniczego u. 


Flaszka z opisem użycia koszłiuje í złr. w. a. 
Główny skład wysyłek u A. MOLLA, o. k. dostawoy nadwora., Wiedeń, Tuchlauben. 


Uprasza się Szanowną Publiczność wyraźnie ządać preparatów MOLLA i li tylko 
te przyjmować, które opatrzone są moją marką ochronną i podpisem. 

Składy mają: w KRAKOWIE K. Wiszniewski apt., W. Redyk apt., Ad. Siedlecki apt., F. Gralewski 

k. H M. Kulak apt 


Kosterkiewioz wdowa, R. Jakubowski apt., — w 


aptek., — 
w NOWYM SĄCZU W. Filipek à 
RZEMY. LU F. Nahlig apt., — w RZESZOWIE A. 


+ 


Bracia Briinner 


c. k. uprz. fabryka lamp naftowych 


w Wiedniu, VI., Magdalenenstrasse Nr. 10. 
Szczególność ! 


W całym świecie ze wszystkich lamp, wystawionych na przeciąg powietrza, najwięcej rozpowszechnione i słynnie znane 


wiedeńskie lampy Triump 


z patentowanym przyrządem do zapalania i gaszenia. | 
Niepotrzeba zdejmować cylindra przy zapalaniu. — Gaszenie płomienia bezwzględnie bezpieczne. 


Szczególność! 


Wowość! 


m PALNIKI ELEKTRA Z 


z patentowanym przyrządem do zapalania, stosowne do każdej lampy. 
stołowe kryształowe 


Lampy stojące i filarowe lampy 
Z UMBRELKAMI KORONKOWENMI. 


Należy żądać HEF” wyrobu BRriinnera! TĘ 
Bardzo obfity wybór wszelkich rodzai lamp wiszących i stołowych 


bardzo gustownie wykonanych, po najtańszych cenach fabrycznych. 
RYCINY L€EENNIKI DARMO ITOPŁATNIE. 


AM M MA M M HMM. M. AM. M. Mo M M. M. M. Ml. Ao. M. Mo. Ao. Mo. l. Ah. ln. A. Ah. śón. M M M dh ih 


Papier s fabryki braci Fijałkowshich w Bielsku, 


po a a | i | m m m 


paka PA 


QOCHCE PIĆ DOBRĄ WERBRIE Wr TADA: 


FRB NYŁRAŻA 


która marka ochronna znajduje się na każdej paczce 
HERBATY pochodzącej z mojego Magazynu. 
a. Prawie wszystkie znaczniejsze handle w Galicyi prowadzą moje 
HERBATY z Rączką i sprzedają po cenach oryginal., które wydrukowane są na każdej paczce. 
gazyn mój zakupuje 
HEREBATW bezpośrednio na głównym targu i sprowadza HERBATY przychodzące kana- 
łem Sueskim w całych wagonach do Krakowa, przezco znaczne 'zniżenie frachtu 
konsumentom na korzyść wypada. Każdy gatunek 
HERBATY bywa pierwsi wypróbowany, i z powodu ciągle wzmagającego się zapotrzebowa- 
nia, zakupuje 
HERBATY korzystnie, bę czego są one zawsze świeże. 
Pierwszy transport, obejmujący cały wagon 
HERBAT tegorocznych jest już w drodze. Magazyn mój nie prowadzi żadnych artykułów 
kolonialnych, i cała uwaga interesu skierowaną jest wyłącznie na dobroć i taniość 
HERBAT i na Wina, gdyż prowadzę jeszcze tylko Rumy, Arak, Uognac i Cukier dla dogod- 
ności kupującej Publiczności. 
Są też lubiane bardzo 
OKRUCHY HERBAT po cenach 1 złr. 40 c., 1 złr. 60 c. i 2 złr. za pół kilo, 


MAGAZYN WIN I HERBAT 


Juliusza Grossego w Krakowie, 
Rynek, Pałac Spiskt. 


(2087-4 6) 


XAPIELE D*LAMAU wPARYŻU | 
"ię z PODAGRY, BOLEŚCI * ndeaitowaiojzą * REUMATYCZNYCH 


cierpień było dotąd uważanem za niepodobieństwo; a wszakże to dzisiaj stało się 

RZA Aby się o tem przekonać dosyć jest wziąść jedną kąpiel ciepłą z płynem 

Dra LAMAU dla otrzymania natychmiastowej ulgi, a sześć kąpieli dla zupełnego wyleczenia 
bez żadnego niebezpieczeństwa, 

L. We Lwowie wapt: P. Mikolascha, Wewiorskiego, Ruckera; w Krakowie w apt: PP. Redyka I Wiszniewskiego. 


(1585 6-) 


jpPoróówszy z kąpiel, otwieram 
jak lat poprzednich, mój 


Zaklad gimnastyczna -ortopedyczny 


w Krakowie, ul. Stolarska L. 15, 
z dniem 1 października b. r. (2065.10 10) 


A. Weiss. 
NOG SEZ DAP MOE 


Nowości w wełnie na suknie 
damskie 


otrzymał w wielkim wyborze i poleca (1894-7-) 


Kazimierz Niesiołowski 
w Krakowie, Sukiennice 24. 
gE- Ceny bardzo niskie. "Taz 


Biuro Nauczycielskie 
J. z Jędrzejewskich Paulus 


Wiedeń, Schottengasse L. 3, 
poleca nauczycielki i bony narodowo- 
ści polskiej, francuskiej, angielskiej 
i niemieckiej. (221-20-25) 


PIWO PILZNENSKIE. 


Jeneralna Reprezentacya Browaru Mie- 
szczańskiego zawiadamia Szanow. Publi- 
czność, iż od 1 września b. r. sprzedaje 
ą-litrową flaszkę piwa pilzneńskiego z Bro- 
waru Mieszczańskiego po cenie 14 ct. — 
Przy zakupnie 15 butelek naraz, daje 16 
jako rabat. (2170-13-) 

Generalna Reprezentacya Browaru 
Mieszczańskiego w Pilznie, 
w Krakowie, ul. Poselska 15. 


klatowskie Wspaniałe QWOŹÓZIKI 


wielkckwiatowe, w bardzo pięknych ga- 
tunkach, słynne, 12 sztuk 2 złr. 50 ent., 
50 sztuk 9 złr.; gwoździki wysokopienne, 
bardzo piękne rodzaje, własnego chowu, 
52 sztuk 4 złr.; rosyjskie fiołki carskie, 
następnie Myosotis dissitifiora niezapomi- 
najki, oba gatuoki do wiosennej kultury, 
i pachnące szkockie gwoździki Pinks do 
bukietów 100 szt. 3 złr., wszystkie tə ga- 
tuaki mocuo zakorzenione poleca Józef 
Bullmann, ' grodpik handlowy w Kla- 
towach (Klattau) w Czechacb. (2185 1 3) 


ZIÓŁKA PIERSIOWE 


Dr. SEKBURGERA. 


Jedyny środek przeciw zwarta płuco- 
wym, mianowicie: uporczywym katarom, 
kaszlowi, zapaleniu gardła, chrypce, za- 
fiegmieniu i t. p. — Pakiet 20 centów., za 
stempel i opakowanie na prowincyę o 10 
centów więcej. (2003 13 ) 

Do nabycia w aptece pod złotą głową“ 
Leona Rosnera w Krakowie. 


liczący lat 29, we 


Ogrodnik wszystkich gałę- 


ziach swego zawodu wykształcony, mogący się 
wykazać dobremi świadectwami, poszukuje od- 
powiedniej prsady od 15 b. m. Łaskawe oferty 
pod Nr. 2% poste rest. Jedlicze.  |2282.2 3] 


Zdolny buchalter 


podejmuje się w woloych godzinach pro- 
wadzenia ksiąg w jednym z większych 
domów handlowych w Krakowie. Łaska- 
we zgłoszenia przyjmuje Administracya 
„Czasu“. (2227-3-3) 


+999999999990999099999999099999099 
MAGAZYN MÓÐ | 
Aleksandry Zamoyskiej 


w Krakowie, Sukiennice Nr. 19, 


poleca na sezon jesienny i zimowy 
kapelusze damskie w wielkim wybo- 
rze — pióra strusie i fantazyjne, kwiaty 
paryskie — modne woalki oraz wszel- 
kie nowości w zakres toalety damskiej 
wchodzące. 

Zamówienia ma suknie damskie 
NE i Trene takowe w jak naj- 
rótszym czasie z gustem i elegancyą po 
cenach umiarkowanych. (2190-38-12) 


Modele paryskie. 


Woda kolońska 


prawdziwa i angielska, 


papier teint, wyciąg szpilkowy, 

mydła i parfumerye francuskie, an- 

gielskie i krajowe, prawdziwe i świeże — 
tylko u 


Wilhelma Fenza w Krakowie. 


„Cenniki na żądanie opłatnie, Zamówie- 
nia zamiejscowe odwrotnie. (1414-8-) 


Winogrona 
kuracyjne 

badeńskie i vóslauskie, słodkie i doj- 

rzałe, 2 złr. 50 e. za 5-kilowy koszyk 

rozsyła opłatnie do każdej stacyi po- 

cztowej za zaliczką (2011-10-) 


Antoni Riess, 
w Baden pod Wiedniem. 


Na placu przy ul. Dietlowskiej 


GRAND 
Nowość! © IR Q U E 
INTERNATIONAL. 


W niedzielę dnia 1 października b. r. 


twa wielkie przedstawienia 


o godz. 4ej po południu i o godz. 7, 
wieczór. 

Początek przedstawień codziennie o godz. 

1'/, wiecz., w niedziele i święta dwa przed- 

stawienia, początek pierwszego o godz. 4 

popoł., drugiego o godz. 7'/, wiecz., każde 
z doborowym programem. 

Jutro w poniedziałek 13 paździerr. 
b. r. przedstawienie o 7*/ą wieczór. 


____.(227237) ___ Dyrekcya. 
Bzędca drukarni Jósef Łakooiński, 


(2314-1-6) 


